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N” 6. _ Kraków, 


Czas wychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne. 
Oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., we Lwowie lub z przesyłką pocztową 12 e. 


Prenumerata wynosi: 


9 Stycznia — Piątek. |_| Rok 1880. 
> ; = o > - Prenumerate TEE | E 


W Krakowie: Administracya CZASU“, tudzież urzędy pocztowe. Miejscowa prenumeratę księgarnią 
8. A. Krzyżanowskiego, handel Nowakowskiej. ©głoszenia (inseraty) przyjmują się za opta: 
od miejsca wiersza drukiem drobnym (petitowym), za pierwszy raz 10 ct., za każdy następny raz po 


Je cały rok | na zapa 1 miesiąc Nadesłane (na 3 stronnicy dziennika) od miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 cent. za każdy 
Pocztą w państwie Austryackiem ....+«:42:3111111 24 złr. G6złr. | 2złr. 50-0. ©gzłoszenia do „„Czasuć (prospekta, cyrkularze, ogłoszenia i t. p.) przyjmują się za cenę 1 złr 
; a Sa Niemieckim = a 0 E 14 | 28 złr. 7 złe. 3 złr. 100 egzem. dla zamiejscowych, a 50 cent. od 100 egzem. dla miejscowych prenumeratorów. Należy 
do Włoch, Francyi. Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Turcyi | . |_| uprasza się naprzód nadesłać przekazem pocztowym. ©głoszenia i prenumeratę przyjm 

i innych państw należących do związku pocztowego ......' 32 złr. 8 złr. 3 złr. 


we Lwowie Ajencya „CZASU“ w głównym składzie tytoniu Nr, 1 przy ulicy Halickiej Nr. 4: * 
w Paryżu wyłącznie p. Adam, Rue Clément 4; (prenumeratę p.' Wincenty Raczkowski, Faubourg 
Poissonićre 33); w W/iedmiu pp. Haasenstein & Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, 
Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A.. Oppelik, Stubenbastei Nr. 2 (także w Pradze). R. Mosse, 
(także w Berlinie, Hamburgu, Monachium EURE G. L. Daube $ Comp. (także w Frankfurcie 
is nad Menem). R ENAA DS 


- „Prenumeratę przyjmuje się tylko od 1go do ostatniego dnia w miesiącu. — Listy z pieniędzmi i prze- 
. kazy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza. się nadsyłać framco do Administracyi 
Cząsu w Krakowie. — Zisty reklamacyjne nieopieczętowame nie podlegają opłacie pocztowej, — 
3 Listów niefrankowanych nie przyjmuje się. 
'"RMętkopisma nadsyłane Redakcyi nie zwracają się, lecz bywają niszczone, 


naszym obowiązkiem przyjść z pomocą bratnią 
ludności polskiej na Szląsku, to dziwić może, że © 
nikt nie myśli iść, z podobną pomocą dla miejseo= 
wości i okolic w Galieyi równie ciężkiemi do- 
tkniętych klęskami. Szląsk doznaje szerokiej o- 
pieki tak władz prowineyonalnych jak i central- 
nych, które obok ulg ze strony rządu zdołały po- 
ruszyć dobroczynność prywatną. niemal w całej o 
Europie. Uderza wobec tego pewna obojętność 
władz rządowych i autonomicznych w Galicyi. Je- 
śli prawdziwemi są doniesienia w listach prywatnych, 
które dochodzą nas tu z Galieyi, to w niektórych 

u was obwodach nie lepiej niż na Górnym Szlą- 
sku. Tymczasem rząd centralny w Wiedniu umy- 
wa ręce, a władze krajowe dotąd zbierają podo- 
bno tylko nie środki ratunku, lecz daty staty- 
styczne. ; 

Kuryer Poznański od Nowego Roku wychodzi — 
w powiększonym znaeznie. formacie, na lepszym 
papierze i staranniejszemi drukowany czeionkami 

iększa też w nim rozmaitość korespondeneyj i 
feiletonów, a cena abonamentu nie podwyższona. 
Potrzebaby, aby liezba prenumeratorów się po-. 
większyła, inaczej bowiem obawiać się, można nie- 
doborów zwłaszcza przy braku inseratów, których. 
monopol szczególnie ogłoszeń rządowych , zacho- 
wał dla siebie Dziennik Poznański. o. | 

Obok składki na Górno Szlązaków pismo Zte- 
mianin poruszyło inną na stypendyum dla kształ- 
eącego się rolnika polskiego. Stypendyum ma być 
upamiętnieniem jenerała Chłapowskiego jako ojca 
postępowego rolnictwa w naszym kraju i będzie 
też nosić.jego imie. . Niewątpimy też, że na cel 
taki i pod takiem wezwaniem wpływać będą ob- 
ficie składki z różnych stron kraju. Dotycheza- 
sowe nie są jeszeze znane, ale tem ważne i cenne, 
że wpływają z kółek włościańskich, a więc od na- 
szych chłopków. 

Kuryer Poznański na Nowy Rok zestawił daty 
statystyczne. opuszczonych w roku ubiegłym pa- 
rafij, wymierzonych kar pieniężnych i więziennych 
na osobach duchownych. Cyfry grzywien były 
w r. 1879 znaczne i dowodzą, że nie mamy za- 
wieszenia broni, ale energiczną jeszcze wojnę na 
polu kościelnem. * 

Z Nowym Rokiem opuściła nas sroga zima. 
Nie łudząc się trwałością obecnej pseudo wiosny 
dziękować Bogu trzeba, że ulżył ubogim, cierpią- 
cym stokrotnie więcej niedostatek przy. syberyj- 
skiej temperaturze, jaką się odznaczał początek 
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lioracyjnyeb, oraz do możebnego wyzyskania siły 
czyli pracy wód. Szczegółowy operat katastralny 
dopełniony wyjaśnieniami Towarzystw rolniczych 
i leśniczych, dostarezyłby nareszcie dat co do 
obszarów gruntów pod względem ich kultury, wy- 
datności, kosztów uprawy itp. Z tych ostatnich 
powziąćby można było stosunek jaki obeenie 
istnieje między użytecznemi a nieużytecznemi ob- 
szarami, oraz obliszyć choć w przybliżeniu po- 
trzebne kapitały na cele. melioracyjne. 

e zebranie przytoczonych tu dat i przedwstę- 
pnych robót mogłoby być tylko dziełem pracy 
zbiorowój, oraz dłuższeg»> czasu i znacznych sko- 
sztów by wymagało, to łatwo pojąć. Zachodziła- 
by zatem potrzeba rozdzielić te roboty na takie, 
któreby zinieyatywy i na koszta państwa, kraju. 
instytueyj spółek i pojedynczych właścicieli do- 
konane być mogły. 

Co do 4. 

Mógłby k'o zarzucić, że u nas jest więcój in- 
żynierów nad potrzebę, lecz ten zarzut nie byłby 
dla mnie przekonywającym. 

Pominąwszy nawet .tę okoliczność, że nie każ- 
dy, '60 go zwią inżynierem, jest nim rzeczywi- 
ście, to i z liczby inżynierów rzeczywistych jest 
mało takich, którzyby z korzyścią w dziale kul- 
tury krajowćj pracować mogli. 

Fu samo obeznanie się z teoryą nie jest wy- 
starczające, trzeba bowiem praktyki obszernćj, 
krytycznego poglądu na. już gdzieindzićj dokona- 
ne dzieła, oraz znajomości stosunków krajowych, 
aby odpowiednio działać było można. Takićj 
praktyki trudno jst nabyć u nas, gdzie się pras 
wie nie pod tym względem nie wykonywa. Celem 
zatem przysposobienia odpowiednio uzdolnionych 
inżynierów kultury krajowój, potrzebaby przede- 
wszystkiem powiększenia ilości stypendyów na 
podróże inżynierów, oraz wprowadzenie w aka- 
demiach techniczny h wykładów kultury kra- 
jowój. 

Na takie katedry w szkołach technieznych po- 
wołani byćby winni znów inżynierowie, którzy już 
dali dowody swego praktycznego uzdolnienia w tym 
kierunku. 

Przypuśćmy nareszcie, żeby znaleźli się w kra- 
ju inżynierowie, którzyby potrafili zaprojektować 
i kierować robotami melioracyjnemi, to znów na: 
trafia się na brak umiejętnych wykonawców tych 
projektów a względnie dozorców nad umiejętnem 
utrzymaniem czyli konserwacyą już dokonanych 
dzieł. Tomt ostatniemu brakowi zaradzićby można | 
przez wprowadzenie wykładów o melioracyach, 
szezególnićj co do poprawy łąk w szkołach go- 
spodarczych w Dublanach i Czernichowie, które 
wykształegóby mogły znaweów poprawy łąk 
dre narzy , jako 'podręcznych inżynierom kul- 
tury krajowéj. Prósz tego potrzebnemby by- 
ło urządzenie trzechmiesięcznego kursu zimo- 
wego dla kształcenia dozorców czyli przodowni- 
ków przy kulturze łąk, drenowaniach itp. robo- 
tach ziemnych. 

Takie kursa zimowe istnieją już od dawna we 
Francyi, Alzacyi, Szwajcaryi, Bawaryi i innych 
prowineyach niemieckich. 

Dla zachęcania inżynierów i agronomów do od: 


'W ważnej sprawie języka polskiego ja- 
ko urzędowego w Galicyi odbieramy naste- 
" pujące pismo wykazujące naruszenie ustaw |! 
` istniejących pod tym względem. | 


stron o języku 
|jednak 3 


10 do 20 lat rozłożony. 
mi- Ob jesrcze mała wartość gruntów w nie- 
| których okolicach niedozwalałaby wprawdzie uży- 
cia nawet tak taniego kapitału do ich poprawy: 
ą iżby |wartość ziemi jednak ciągle wzrasta i wzrastać 
4) przeniesienia z ksiąg dawnych do| bedzie, a to w miarę powiększania się ludności, 
ksiąg nowych dokonane w języku polskim, uzu-|jój oświaty, rozwoju dobrych komunikacyj, zabez- 
pełniano dodatkowo w tym języku, w jakim pier- |pieezania od wylewów, szkód polowych, nareszcie 
wotnie w dawnych księgach były zaciągnięte. To | przez podział wielkich obszarów na mniejsze fol- 
znaczy: choćby. dawniejsze wpisy dokonane były | warki, któreby dla mniój zamożnych a pracowi- 
w języku niemieckim lub łacińskim dla tego tyl. |tych dzierżawców przystępnemi były. 
ko, że dawniej język niemiecki lub łaciński był Uprawa gruntów a względnie i ich wartość 
urzędowym, a uchwały Sądu zapadły były w tym |podniosłaby się, gdyby także mniejsze a nawet i 
języku nawet na podania w polskim języku wnie-| większe folwarki lub ało dobra, nie wydzierża- 
sione, to mimo to wpisy uzupełnić należy w ję-|wiano na mniejszy jak na 15 do 30-letni prze- 
zyku niemieckim lub łacińskim, bo wpis w ję-|ciąg czasu, tak iżby i dzierżawcy mogli z ko- 
zyku polskim w nowe księgi uważa pan Prezy- |rzyścią czynić wkłady na melioracye gruntów. 
dent ciągle jeszcze tylko za tłomaezenie pierwot-| cy do 2. W 
nego; wreszcie, iżby ; Do wzbudzenia zaufania w skuteczność melio- 
, 5) prowadzenie dalsze ksiąg nowych odbywało |xaoy; nie wystarczy już teorya, chociażby była 
się w.tym języku, w którym strony podania hy- najbardzićj przekonywającą, tu już trzeba przy- 
poteczne wnoszą, a to znowu na podstawie owych kładów, zatem niejako naocznego przekonania się 
rozporządzeń ministeryalnych z d. 9 linea 1860| „e strony niedowierzających. Przykłady zaś pod 
L. 10340 i z d. 26 sierpnia 1860 L. 12299, które tym względem mogłyby: wychodzić tylko od mo- 
wydane były w ozasach absolutnych i nawet żniejszych czyli od większych gospodarstw, ezy 
w dzienniku ustaw państwa nie są zamieszczone, |, prywatnych, ezyli też publicznych. Na takie 
tak jak gdyby po owych rozporządzeniach z r. przykłady natrafić możne w dobrach królewskich 
1860 nie zaszło nie nowego w ustawodawstwie i pruskich i innych większych gospodarstwach nie- 
życiu pojedynczych krajów, a więc tak, jak gdy. | mięckich i francuskich, a w najnowszych czasach 
by nie byłó dyplomu z d. 20 października 1860 ` 
ustaw z 26 lutego 1861, ustaw zasadniczych z r. 


|na małą skalę i u nas w kraju, gdzie w niektó- 

i jątkach i - 

1867 i ustawy krajowej hipoteeznej z r. 1874. . zzekiwiękonych Biajęa A rahbtano wię; do.dreno 
Co więcej, z powodu podania miasta Biały 


wania i kanalizacyi gruntów. aż 
kre RÓ, AGA 5 Towarzystwa gospodarcze i bióro statystyczne 
w drodze administracyjnej do ministra sprawie- Koi kilosa miałoby tu zadanie MERE 
dliwości z prośbą o zaprowadzenie języka ' nie- np. w rocznych sprawozdaniach postęp podobnych 
mieckiego w. czynnościach hipotecznych 'wniesio- robót, korzyści w porównaniu z własńemi koszta- 
nego, p. Prezydent wydaje rozporządzenią:. dla 
całej zachodniej Głalicyi, w którem znosi*do- 


mi itp. oraż starać się rozpowszechniać sprawo- 

SS i i z innych krajów. 

śpehękasową ji długoletnią, prektykarnyă ów o0 do e tym względem i z innych krajów 
i języka przy zakładaniu ksiąg hipoteeznych, pra-| 5 SR ZZO 

go w Krakowie do dania opinii udzieliło głosu, p.|ktykę opartą na obowiązujących ustawach, aj, Przygotowawoza praca techniczna konieczna do 

Prezydent przedłożył Ministerstwu Sprawiedliwości wprowadza praktykę inną, ustawom wprost, prz 


-prze. | zyskania ogólnych podeław do kultury krajo- 
a EE włę: e sozpowządźenl ach Pag: | vól-w-storezem toga slowa zkaozónit jest wora: 
steryalnych, które dawno moe swoją utraciły. 


wdzie wielką i mozolną, lecz wspólnemi siłami 
: ZE kuteeznićby się dała. Za podstawę do takiój 

Skutek tego. rozporządzenia byłby oczywiście | 3 Ue ` zk 5 
ten, że księgi hipoteczne nowe byłyby różnojęzy- och możnaby użyć ARA Be pE ok oi 
czną mozaiką według tego, jak były. prowadzone | e7sberga zestawioną na skalę 1:115200, tudzież 
dawne i według tego, jak stróny sobie tego ży- 


ogólną i szezególną karto sztabu sene:alnego, 
czą, a nie byłyby tem, czem być powinny, to 


z których pierwsza na skalę 1:288000, druga zaś 
jest instytucyą publiczną przez Sejm krajowy dla 1:75000 są sporządzone i w których oznaczone są 
kraju naszego urządzoną, bo w nich ani mówiący 


także wzniesienia terenu. 
wyłącznie po polsku, ani mówiący wyłącznie po 


wie zamieszani ęgach publicznych za- 


Wiadomą jest rzeczą, że według ustawy zasa- 
dniczej z d. 21 grudnia 1867 Nr 141 lit. k) usta- 
wodawstwo eo do wewnętrznego urządzenia ksiąg 
gruntowych należy do sejmów krajowych; dalej 
że językiem urzędowym sejmu jest język polski, 
że sejm wydał ustawę w r. 1874 co do wewnę- 
trznego urządzenia ksiąg gruntowych w języku 
polskim, że ta ustawa w osnowie polskiej przez 
NPana była sankeyonowana i że na tej właśnie 
podstawie księgi gruntowe w kraju naszym do- 
tychezas w języku polskim prowadzone i nowe 
księgi w tym języku zakładane były. Księgi bo- 
wiem te są instytucyą publiczną, dla użytku ea- 
łego kraju przeznaczone, i jako takie nie mają i 
mieć nie mogą znaczenia li tylko lokalnego, z eze- 
go zarazem wypływa, że wola stron pojedynczych 
na formę prowadzenia tychże żadnego: wpływu 
mieć nie może i niepowinna. To też od ehwili 
zakładania nowych ksiąg gruntowych w naszym 
kraju nie było dotychczas żadnej pod tym wzglę- 
dem wątpliwości, że zakładanie'i prowadzenie tych 
ksiag odbywać się powinno w języku polskim. 

„ Pan Prezydent Sądu wyższego w Krakowie jest 
jednak innego w tej mierze zdania i mniema, że 
albo dawniejsza praktyka albo też, że wola. poje- 
dynczych jednostek powinna być dyrektywą dla 
sądów, w jakim języku ksiegi te zakładać, wpisy 
z dawnych ksiąg do nowych przenosić i nadal je 


prowadzić mają 


_ Wiedeń 7 stycznia. Od dość dawna zapowia- 
dano, że zząd wnieść ma w Radzie państwa pro- 
jekt nowelli do ustawy wojskowej; wiadomość ta 
przycichła, -dopiero teraz dowiadujemy się, z Pester 
Lloyda o losach zapowiadanej nowelli. Oto eo pi- 
sze o nićj ten dziennik: „Jak wiadomo toczą się 
Już od dawna rokowania między wspólnem mini- 
sterstwem wojny a obu ministerstwami obrony 
krajowej w Austryi i Węgrzech, względem zmiany 
niektórych paragrafów ustawy wojskowej. Odnoś- 
ne przedłożenie rządowe miało być wniesione do 
obu parlamentów równocześnie z przedłożeniem o 
dalsze utrzymanie stopy wojennej 800,000 ludzi 
do r. 1889. Projek'a te atoli nie były na czas 
wygotowane i wykończone zostały dopiero w ostat- 
nich dniach i prżedłożenia ich" spodziewać się 
można po feryach parlamentarnych. W końcu do- 
wiadujemmy się ciekawego szczegółu, że jednym z 
powodów zwłoki była ciągle jeszcze trudna i nie 
rozwiązana kwestya rekrutacyi w okręgu Kotar- 
skim i że do dziś dnia w niej przyczyny zwłoki 
szukać należy. Kwestyę tę w ostatnich czasach 
jeszcze barziej uczyniła zawikłaną okoliczność, że 
BE stosując ustawę wojskową także do zajętego na 
Składka na dotknięty głodem Szląsk górny, | Mocy trak tatu berlińskiego, Spizzy, wypadnie trzy- 
wielkie ma u nas i w Warszawie powodzenie, | mać się tam tych samych zasad, co w pograni- 
Redakcya Kuryera Foznańskiego zebrała już kilka | 070y™ okręgu kotarskim*. R: 
tysięcy talarów i rozesłała do miejscowości naj- 
bardziej nieurodzajem dotkniętych. Jeśli było to 


zydyum to poleciło, iżby: 

1) przeniesienia wpisów z ksiąg dawnych do 
nowych odbywały się w tym języku, w jakim pier-| 
wołnie w starych księgach były dokonane. To 
znaczy, jeżeli te wpisy pierwotne były w języku 
łacińskim lub niemieckim, to mają być w takim 
AJM Języku przeniesione do ksiąg nowych; 

y 


Według wyż wspomnianych map sztabu gene- 
niemiecku rozpatrzyć. się nie będzie w możności. |ralnego, możnaby dla każdćj rzeki oznaczyć i 
Takie byłyby skutki zbytecznej chęci p. Pre-| Obliczyć obszar dorzecza, ezyli zlewiska wód, roz- 
zydenta dogódzenia miastu Biale, gdybyśmy nie | łożenie bagien, jęzior, stawów, wydmisk itp. Przez 
mieli przekonania, że Delegacya nasza dopilnuje Pesach RA AE E z Ahi Za o- 
tego, by rząd interesu kraju nie stawiał niżej od| znaczonych już wzniesień głównych punktów try-| , |. 75 żyć 
interesy Ao ER Ra Gant p E angulacyjnych i oraz uzupełnienie dat niwelacyj- Sara Pe study Ton liwy. postużyśby di 
bo zwolna, pomaluezku, jak się dziać zwykło, ję-|nych za biegiem rzek, potoków, ciągiem grzbie- PEA S NORSE 4 ali y st Ę 
zyk polski mógłby się stać komornikiem w kraju | tów gór czyli liniami rozdziału wód, oraz wzdłuż za ogiare, ` Fe w. TD KE: pu 
własnym. kolei źelaznych, możnaby otrzymać pożądane da- | TZeSI50- > (Dok. n) 
ty topografiezne. 
: nai z dat hydrograficznych należa- 
AO oby zbadać szczegółowo i opisać każdą rzekę 
O kulturze krajowej. Ra jój ERER 3 
Ciąg dalezy). Systematycznie zaś na eały kraj rozmieszczone 
Nie roszczę sobie bynajmniój pretensyi, abym |stacye obserwacyjne, dostarczyćby mogły dat 60 
mógł podać skuteczne środki do usunięcia wspo- |do ilości opadów atmosferycznych, zmian tempe- 
mnianych tu siedmiu braków, lecz podam je o|ratury, kierunków wiatru itp. 
tyle, oile się mi pod tym względem myśli nasu-| Nareszcie przez utwerzenie staeyj do chemi- 
wają. . cznego rozbioru jakóści gleby, dopełnionoby wy- 
Co do 1. ś mogów kultury. = 
Tańszy kapitał do melioracyi gruntów uzyskać-| Wszystkie powyżój wyliczone daty są nieodzo- 
by można przez założenie banku melioracyjnego, | wnie potrzebne do racyonalnych projektów me- 


2) zakładanie ksiąg nowych i pojed ezych wy- 
kazów hypotecznych aas is NE 
porządzenia ministeryalnego z dnia 9 lipca 1860 
w języku stronom właściwym jako w języku w któ- 
rym rozprawy prowadzono. To znaczy : Księga da- 
| wniejsza choóby była prowadzona w języku pol- 
| skim, to mimo to sędzia zakładający księgi ma 

założyć nową w tym języku, którym strona obe- 
enie mówi, i to stać się ma na mocy rozporzą- 
_ dzenia ministeryalnego w czasach absolutnych wy- 
danego, które było wówczas koncesyą tylko na 
korzyść Języka krajowego a więc niejako wyjątko- 
-| wością w czasach, kiedy język niemiecki był ję- 
 xykiem urzędowym — i które odnosiło się tylko 
_ do korespondencyi z stronami a nie mogło się od- 
_ nosić do urządzenia sądowej instytueyi publicznej 
_ jaką są księgi gruntowe, które w nowszych do- 
piero czasach są zakładane; iżby 
R ) nowe księgi w gminie miejskiej Biała i no- 
_ we wykazy hypoteczne zakładano w tym języku, 


rme. 
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Epoka drugiego dziesiątka XVI wieku w Niem- | blaskiem poezyi otoczone. Rycerstwo więc to wziął 
czech jest chwilą, w której obraz ten dziejowy | Goethe za bohatera swego, a uosobił wszystkie 
przed nami się rozwija, epoka ogólnego „wewnę-|jego szlachetne strony w „Goetzu von Berlichin- 
trznego fermentowania* jak Ranke. eza y te na-|gen*. Że w tym vbrazia poety to rycerstwo naj- 
zywa. Wszyscy mający jakąkolwiek władzę w ce- | pochlebniej i najbardziej jednostronnie jest przed- 
sarstwie starają się ją innym dać uczuć, wszystkie |stawione i że tu może stał się Goethe pod histo- 
stany stoją w otwartej względem siebie opozycyi.|ryeznym względem najmniej sprawiedliwym, to 
U góry cesarz, chcący wszystkich pogodzić i u-|nis dziwnego: dla ukochanych bohaterów swoich 
trzymać ustanowiony Landfrieden, wszystkim ustę- | każdy. poeta musi być pobłążliwym, przezto ota- 
pujący i mimo najwyższych wysileń niczego dojcza ich on owym SCE Ma poezyi, uro- 
skutku niemogący doprowadzić; — niżej książęta |kiem, który na nas tak potężne robi wrażenie. 
Rzeszy w opozycyi względem cesarza, rycerstwa, | Zresztą jeśli Groethe znał nawet wydane przez 
miast i ludu ustalają zwolna władzę swą w swych |Pistoriusa Goetzens vom Berlichingen ritterliche 
terytoryach ; niżej znowu dawne średniowieczne | Thaten i z tego główne fakta do dramatu swego 
rycerstwo broniące się przeciw wzrastającej potę- |czerpał — to niezawodnie niemiał pod ręką do 
dze książąt a utrzymujące się z rozbojów i łu-|dziśdnia w manuskrypcie zostającej kroniki Mūll- 
pieztwa kupeów i podróżnych; — potem miasta |nera, która w opowiadaniu swem o „Głoetzu* i 
silne i bogate, przez wszystkich uciskane a wal-|jego czynach na autentycznych dokumentach no- 
czące walecznie i zacięcie z wszystkimi; — u dołu | rymbergskiego archiwum się opiera. Mimo to, jeśli 
wreszcie ciemny, średniowieczny lud, wśród któ-|nie samego Głoetza i rycerzy towarzyszy jego, to 
rego nowe idee wolności i niezależności wraż z no-|w każdym razie rycerstwa całógo obraz dał on 
wemi religijnemi wyobrażeniami budzić ię poczy-|nam chociaż zbyt może piękny i wyidealizowany, 
nają i zrazu w małych ruchach się ukazując koń-| wierny jednak pod względem dziejowego kolorytu, 
czą się wreszcie rodzajem religijno-socyalnej re-|i o ile jako całość się nam on w dramacie przed 
wolucyi, wojną chłopską, z Tomaszem Miinzerem stawia, zgodny z naszem © nim historycznem 
na ezele. wyobrażeniem. SG 
ale Nieme ła oh 1 l Na takiem tle przedstawił Goethe swój dramat, | Zbyt dalekoby zaprowadziło obraz ten Goethe- 
IE wiców: aa da 1 obraz pierwszych 20 lat jeh |a raczej to tło właśnie treścią jego uczynił, wy-|go obszerniej rozwijać; zresztą znany on każde- 
Bai aa ojącyca na granicy między wiekami śre- |pełniając je w jak najdrobniejszych szczegółach. | mu, a raz poznany, wątpię, by komu mógł kie- 

anowemi. Obraz ten szeroko i ostro, nie| Jako poecie, który z objektywnością historyka na | dykolwiek wyjść z pamięci. Nie od rzeczy jednak 

czasy te patrzeć nie mógł, a w dodatku młodzień-| będzie może dla s ontrolowania wierności tego 

cowi, na którym coraz donośniejsze głosy drugiej | obrazu, jaki nam Goethe przed oczyma roztoczył, 
połowy XVIII wieku o wolności osobistej i zmia- | porównać go z obrazem tegoż rycerstwa ze stu- 
nach starej Europy gwałtowne wrażenie robiły — ZA poważnego historyka powstałym, a który 
musiało w tej epose, którą chciał przedstawić, | nawet nie bez poetycznych rysów, taki jest zgo-|j 
najpiękniejszem i najsympatyczniejszem wydać się dny z obrazem poety, że mimowoli: zdumiewać | kreś 
to rozbójnicze rycerstwo, stawiające czoło wszyst- | się przychodzi nad tomi, jak geniusz czasem pra-|i 
(kim, bohaterskie i zbrodnicze, ale przecież z po- |cę i studya zastąpić jost w stanie i wydać rzecz, ą afi SRO hye E l 
między wszystkich stanów ówczesnych największym która z rezultatem famtych zupełnie niemal w pa- f AFEC EJ 


stwem, że rozprawia o polityce z cesarzem i bi- 
skupami, że się. zaleca do świetnych dam na 
dworach duchownych, książąt i że poprzysięga — 
wieczną miłość szlachetnej siostrze rycerza, że 
lada chwila spotka na drodze mnicha, który i 
szedł ze swego klasztoru, albo że go napadn 
zbuntowani chłopi za daia, a w nocy koczujący 
cyganie. Począwszy od dekoracyj, ubiorów, całoj 
świetnej mise-en-scene, a skończywszy na naj- 
mniej.zych i największych rolach, wszystko jost 
tak świetne, tak doskonałe, tak wystawione i 
dane, że zdaje mi się żadne najzdolniejsze: pióro 
dostatecznego wyobrażenia o tem daćby nie zdo- 
łało. Mimo to jednak, ja z wszelką odwagą spró- 
buję szezęścia, a może mi się. uda przechodząc 
główne momenta obrazu i więcej znaczące role - 
dać wam .choć w setnej części zbliżony obraz tej 
prawdziwie pięknej i tak bardzo widzenia godnej 
rzeczy. NiS E A EO 
Ponad całym obrazem w 
> T . j uk 4 


rze iść może. „Zawsze spotykamy wówczas jesz- 
cze wojowniczych owych jeźdźców, mówi Ranke, 
z hełmem na głowie i w pancerz uzbrojonych, 
z naciągniętym łukiem przed sobą, uwijających 
się wśród pól; wzdłuż miedz dobrze im znanych. 
Widzimy, „jak badają miejsca spoczynku podóż- 
nych, jak dniem i nocą wśród lasów czatują, aż 
się ukaże szukany nieprzyjaciel, albo aż dostrze- 
gą na drodze pochód tewarów ciągnących do mia- 
sta, z którem są w sporze; po łatwem zwykle 
zwycięstwie, napad ich bowiem zawsze jest .nie- 
przewidziany, wracają otoczeni jeńcami; obłado- 
wani zdobyczą, do szczupłych . posiadłości grody 
ich otaczających, wśród których ani godziny przed 
siebie na koniu jechać nie mogą, żeby nieprzy- 
jaciela nie spotkać, gdzie nie śmią wyjść na po- 
lowanie bez zbroi na sobie; bez ustanku przyby- 
wają i odchodzą giermkowie, potajemni przyja- 
ciele i towarzysze broni i bankietów, przynoszą 
prośby o pomoc albo ostrzeżenia i utrzymują 
wieczny niepokój; w noe słychać, jak w pobliz- 
kim borze wilki wyją“. Oto jak maluje autor 
„Dziejów niemieckich w wieku reformacyi*, tyel 
ostatnich rycerzy niesfornych .i rozbójniezy, 
z całem ówezesnem społeczeństwem w . wale 
będących, a obraz ten jego to jakby illustracya 
jakby komentarz z wszelkiego idealizowania 0 
łocony do dramatu Goethego, który wszyst: 
warstwy społeczeństwa niemieckiego między roki 
1510 a 1520 przedstawiająę, z rycerstwa tog 


(Goetz von Berlichingen w Burgu). 


(Dalszy ciąg). 


| sam, choć około niego głównie akcya się obraca, 
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Ziemie Polskie. 
Wobec zamierzonej reformy ustaw o lichwie 
w Prusiech, MNordd. ał/g. Ztg zamieszcza nastę- 


pujący obraz stosunków lichwy w Poznańskiem: 
W żadnej pewnie prowineyi pruskiej nie gra- 


_ Buje gorzej łichwa, jak w Poznańskiem, a przy- 


najmniej nigdzie plaga ta nie jest, jak tara, po- 


 wszechna. My powiemy, że lichwa zgubiła tego 


i owego, ale lud mówi: żydzi tego lub owego 
przywiedli do zguby. A słowa te odpowiadają 
rzeczywistości. Zdarza się, że Polacy i Niemey 
w Poznańskiem trudnią się lichwiarstwem, ale 
w tak nieznacznej liczbie, że to nie idzie w rachubę. 
Nie ma dat statystycznych o lichwie, trudno więc 
przytaczać cyfry; ale Śmiało twierdzić możemy, 
że większa połowa całej ludności żydowskiej w 
tej prowineyi trudni się lichwą i z niej żyje: rzecz 
to naturalna. Mała tylko stosunkowo część ludno- 
ści może prowadzić handel. Jeżeli więcej osób 
bierze się do handlu, takowy nie może być pro- 
wadzony uczciwie. Część mała ludności może się 
trudnić wypożyczaniem pieniędzy. Jeżeli zaś tam, 
gdzie pięciu albo dziesięciu drobnych bankierów 
może zadozyć czynić potrzebie, krocie ludzi pro- 


wadzi interesa pieniężne i chce się z tego utrzy- 


mać, tam uezciwe interesa pieniężne muszą być 
wyjątkiem. Największa część żydów w Poznań- 
skiem trudni się kupiectwem i handlem, a obok 
tego prowadzi inne jeszeze rozmaite spekulacye. 
Trzymają oni zajazdy, szynki, cukiernie, są spedyto- 
rami, złotnikami, zegarmistrzami, szklarzami, 
krawcami, leez obok tego największa ich część 
trudni się interesami pieniężnemi; nawet dla wielu 
z mich rzemiosło jest tylko pozorem, właściwym 
zaś zawodem jest lichwiarstwo. 

W jaki sposób lichwa jest prowadzoną, na to 
byłoby za mało tu miejsca; dość na krótkich 
wskazówkach. Większa część ludzi sądzi, że lichwa 
polega na niestosunkowo wysokich procentach 
i karach umówionych przez strony. Taką lichwę 
możnaby nazwać pospolitą a jest ona jeszcze naj- 
raniej zgubną Taka. lichwa, choćby wysoka, 


mało przynosi; ale korzystniejszą jest lichwa z o- 


szustwom połączona, Srodki przy niej używane 
nie zawsze dadzą się podciągnąć pod postanowie- 
nia kodeksu karnego o oszustwie mówiące , lubo 
są one zawsze oszustwem. Rolnicy są zwykłemi 
ofiarami takiej lichwy, czy to dziedziee, czy wło- 


ścianie. Chłop polski, który zresztą jest podejrzli- 


wy, daje się zawsze żydowi ślepo powodować 
i zrobi wszystko, czego ten od niego żąda. Jest 
chłop dłużny żydowi 100 marek, które przez 
prostą lichwę w trójnasób urosły. Teraz naciera 
żyd na dłużnika i proponuje mu nareszcie roz- 


jemeę, aby dłag uznał a wtedy da mu pokój. 


Chłop poddaje się tomu bez podejrzenia. Spisany 
zostaje protokół sądu polubownego. Żyd zaraz 
wnosi ten protokół do sądu i żąda intabulacyi 
na posiadłość chłopa. Powtarza się to rok rooz- 
nie, a ze każdą ugodą dług inaczej opiewa iby- 
wa często oztery.i pięć razy zaintabulowany, a 
w końcu grunt chłopa idzie na sprzedaż przymu- 
sową. Chłop nie jest w stanie udowodnić, że 
wszystkie te żądania, które zresztą przeszły do 
innych rąk, są jednym i tym samym długiem. 
Zostaje więć zlicytowany i przywiedziony do nę- 
dzy. Nawiasem mówiąe, instytuoya sądów roz- 
jomezych, wprowadzona na wiarę doktryny i w 
dobrym |zamiarze, nietylko nie nie pomaga, ale 
prawie zawsze posłuży żydowi -do  zasłonięcia 
lichwy a przeto w rezultatach swoich jest zgubną. 

Zyd pozywa chłopa. Ten idzie do żyda i mówi 
mu, że przecież nie mu nie winien. Żyd uspakaja 
go, twierdzi, że się stała omyłka, że eofnie po: 
zew i namawia chłopa, aby już niechodził do 8ą- 
du i nie stawił się na termin, Chłop uwierzy i zo- 
staje zasądzony zaocznie, zaniedbuje termina na- 
znaczone i wyrok staje się prawomocnym. Teraz 
ma żyd w rękach sposób zgubienia chłopa. Na- 
siska go naprzód a potem zwalnia go na pewien 
czas, dopomaga mu. drobnemi pożyczkami, daje 
edyt krowę i różne towary a ehłop pod- 
pisuje weksel. Taki. weksel bywa potem przedłu- 
żony i na jego miejsce wystawiony nowy. Żyd przy- 


rzeka zwrócić. chłopu dawny weksel, czego jednak 


nie czyni, ale targa w oczach chłopa stary: wo- 


. ksol przy świadkach, a w istocie targa jakiś świ- 


stek papieru a żydów świadków znajdzie się za- 
waze dosyć pod ręką, prawdziwy zaś weksel 
przechodzi w inne ręce. Stąd procesa, egzekucye, 
prenotacye hipoteczne. Nakoniec obie strony za- 
wierają ugodę; żyd zwraca niektóre weksle, ła- 
godzi swoje żądania, poczem skarży chłopa w moe 
tej umowy i wchodzi mu znów na hipotekę. 
Bztuka na tem właściwie polega, aby jedna pre- 
tensya, jedna należytość za towar, jedza pożyez- 


nych poddanych swoich, żądujących, „aby, kiedy 
jaki kupiec worek pieprzu utraci, całe państwo 
ze to napomnienie otrzymało”, a niemogących się 
zebrać na sejm rzeszy, „na którym mają się to- 
ezyć układy, tyczące się Król, Książąt i wszyst- 
kich, a nader ważne dla dla JCMości i całego 
państwa“. Ten Maksymilian, o którego śmierci 
w samym końcu dramatu słyszymy, a za którym 
jako „za swoim cesarzem“ i „Głoetz* na tamten 


świat się wybiera, nakreślony jest tak wiernie i 


pięknie, chociaż tak skąpemi rysami, że góruje 
on nad całą epoką; wie się, że to ostatnie lata 


/ jego panowania, że z nim i „Goetzemć ostatni 


dwaj rycerze ze świata zejdą. .. 


A jako zapowiedź czasów przyszłych, nowych, 
w calem tego słowa znaczeniu, niepominięty jest 
także młody następca na cesarskim tronie, 17-sto- 
letni arcyks. Karol, który „obiecuje sposób my- 


~ ślenia bardziej z cesarskim majestatem zgodny“, 
_ który „zwraca niezwyczajną uwagę“ na piękne: 


kobiety, a który choć sam w dramacie nie wy- 
stępuje, w takim na wielkie rozmiary nakreślo- 
nym obrazie nie mógł być jednak pominiętym. 
Oto są osoby u szezytu społeczeństwa niemiec- 


, kiego podówczas stojące, z których jedna lekko 


~ ale bardzo wiernie naszkicowaną została, druga 


wspomnioną w sposób bardzo znowu charaktery- 
styczny, zac 

, Ten Maksymilian, który w dramacie całym 
jedną ma tylko scenę, grany jest w Burgu bardzo 
poważnie przez aktora, do którego ja osobiście 


_” sympatyi nie mam, ale któremu wielu dodatnich 


przymiotów odmówić znowu nie można; Hallen- 


~ Stein jest przytem w masce Maksymiliana tak po- 


dobny do portretów Cesarza, choćby tylko tych, 


~ które znamy z wiedeńskiej Ambrasersammlung, 
_że złudzenie i prawda historyczna reprezentacyi 


jeszcze bardziej na tem zyskują. 


Spojrzmy teraz na niższą już warstwę społe- 


czeństwa, jaką nam Goethe przedstawia, a l 
e 


najwięcej niei i stosunków i największe zbliżeni 


ka powtórzyła się kilka razy, aby weksle szły 
po wekslach, kompromisa po kompromisach, i aby 
jedno i to samo żądanie coraz w innej występo- 
wało postaci. Wśród tego chłop niszczy się czę 
ściowo, dostarcza żydowi furmankę, daje mu 
ziemniaki, dowozi drzewo, którego niemające. 
kradnie w lesie; jeśli posiada owee, daje mu weł- 
nę, skórę z padłej krowy, jaja, kury, gęsi i musi 
każdego targu przynieść coś w darze. Wszystko 
to nie idzie na rzecz kapitału, ale jako procent 
a tymezasem egzekucye nie ustają, aż wreszcie 
przychodzi sekwestracya i subhasta, a ta wnosze- 
na jest parę razy i cofana, aby za zwłokę coś 
wymódz na chłopie. Przy tem zdarza się że chłop, 
aby nie oddać wszystkiego w ręce żyda i mieć 
czem wyżywić swoich, wyciągnie krowę z pod 
subhasty, wyrwie z dachu łatę a sąsiedzi poma- 
gają mu. Stąd proces i więzienie. 

Chłop wystawił nie jeden weksel, czasem rę- 
cząc za drugiego, albo żyrując weksel kumowi, a 
wszystko po pijanemu. Ledwie umie podpisać się, 
żyd prowadzi mu rękę. Zapłacił on nie jeden 
weksel, nie dostawszy pieniędzy. A jednak ciągle 
go pozywają. Tak się mu w tem wszystkiem po- 
miesza, że nawet nie jest w stanie objaśnić swego 
obrońcy, w jaki sposób go oszukane. Przychodzi 
więc do przysięgi. Weksel jest już w trzeciem 
ręku, a nabywca jego może zaprzysiądz, że nabył 
weksel, nie wiedząc, aby był wątpliwy. Chłop jest 
więc znów skazany. Wie on, ża nie już nie wi- 
nien, a jednak zawsze nowe odbiera pozwy. Ucieka 
się więc do ostateczności, przysięga, że niepodpi- 
sał wekslu. Ale wtedy dopiero żyd oskarża go 
przed prokuratoryą, stawia świadków i niejeden 
uczciwy człowiek przywiedziony rozpaczą, dostaje 
się do kryminału. 

Kilka tych wyrwanych przykładów jest obra- 
zem tego, eo się dzieje w Poznańskiem codzien- 
nie. Młody prawnik dopiero po wielu latach prak- 
tyki obeznać się może z przebiegami, a dopóki to 
nie nastąpi, wywodzą go żydzi w pole. Ktoby to 
czytał, sądziłby, że taki żyd musi być pogardza- 
nym. Ale żydzi mają inne pojęcia o moralności. 
Ten sam, który takich dopnszcza się sprawek, 
w życiu domowem będzie bez zarzutu. W syna- 
godze i w dorau spełnia wszystkie przepisy reli- 
gijne, jest oszezędny i odmawia sobie niemal 
wszystkiego, nawet skąpi sobie, byle wychować 
dzieci i zapewnić im byt a dać, o ile można, dobre 
wychowanie, jest bowiem o swoją rodzinę troskli: 
wym.Po śmierci nie nie zostawi po sobie, lecz 
zdobył dla swoich byt. Wielu wprawdzie robi mają- 
tek, a jeśli wyssą jaką okolicę, wynoszą się do 
większego miasta, ale większa część niedochodzi 
tak daleko, tylko że się utrzymać zdoła. 


CZAŚ z Piątku 9 Stycznia 1880, d 


kretarz Akademii Szujski złożył do druku rozpra- 
wę Dra EK. Ogonowskiego: „O niektórych wła- 
ściwościach języka ruskiego w Galicyi*. Prof, Mali- 
nowski przedstawił pracę p. Jana Haniisza ý. 
t. „Niektóre dyalektyczne zjawiska fonetyczne % za- 
bytku dawnej mowy polskiej T. Działyńskiego“, — 
Wyszedł XI tom „Sprawozdań i Rozpraw Wy- 
działu historyczno-filozoficznego Akademii“, mieszczący 
rozprawy: Dra Lueasa: „Rozbiór podługoszowej 
części kroniki B. Wapowskiego*; X. T. Gromnie- 
kiego: „ŚŚ. Cyryl i Metody“; Antoniego J. „Ma- 
teryały do dziejow Polski w pismach rosyjskich“. 
— Francuska ambasada w Wiedniu doniosła urzę- 
dowem pismem swojem z d. 4 b. m., że rząd Rzpltej 
Francuskiej ofiarował znowu p. Janowi Matejee dar 
wazy sewrskiej, jako dodatek do wielkiego złotego 
medalu, przyznanego mu przez sędziów przysięgłych 
na ostatniej wystawie powsżechnej w Paryżu. Waza 
ta ma wkrótce być przysłaną do Krakowa. Przy tem 
sprostować należy, że wielki żłoty medal, przyznany 
p. Matejee na ostatniej powszechnej wystawie w Pa- 
ryżu, nie był lej klasy, jak o tem przez pomyłkę 
była wzmianka w dziennikach, lecz był to wielki 
złoty medal honorowy „médaille d'honneur“, 
który o wiele większą ma wartość i znaczenie, bo 
jest najwyższą nagrodą. Tak więc Matejko otrzymał 
już dotąd dziewięć różnych medali za zasługi w ar- 
tystycznych pracach”swoich, a ta licżba Wymownie 
świadczy o wyjątkówem-śnaczeniu jego utworów. 
— Towarżystwo lekarskie krakowskie odbyło wczo- 
raj posiedzenie doroczne, na którem odczytano spra- 
wozdanie z czynności Towarzystwa i jego komisyj 
w roku ubiegłym, wiadomość o stanie funduszów To- 
warzystwa, oraz wydawnictwa Przeglądu Lekorskie- 
go, zdanie sprawy z czynnośzi komisyi sanitarnej 
miejskiej. Uchwalono wnioski eo do połączenia się 
pod pewnemi względami z Towarzystwem lekarzy ga- 
licyjskich. Ustępujązy z urzędu prezes Dr Ściborow- 
ski podał ogólny pogląd na stan obecny Towarzy- 
stwa oraz zmiany jakie pod pewnemi względami zwła- 
szcza co do komisyj stałych zaprowadzonemi zostały. 
Wreszcie dokonano wyboru urzędników Towarzystwa 
na rok bieżący. Wybranymi zostali: prezesem Dr 
Warschauer; wiceprezesem Dr Grabowski; se- 
kretarzem stałym Dr Zarewicz; podskarbim -Dr 
Obaliński; bibliotekarzem i delegatem do komisyi 
sanit:rnej miejskiej Dr Janikowski; sekretarzem 
dorocznym Dr Wasylewski. Redaktorem Przeglą- 
du Lekarskiego Dr Blumenstok; członkami re- 
dakcyi: Dr Domański, Dr Kwaśnicki, Dr Ryb- 
czyński, Dr Zarewicez i jako podskarbi Tow. lek 
Dr Obaliński. i 
— Na ogólnem zgromadzeniu członków tutejszego 
kasyna przy plantacyach wybrano nowy wydaiał na 
r. b. Prezesem wybrany pułkownik p. Schroft, 


Takim stosunkom, mówi dalej autor artykułu, jjego zastępca radca sądn wyż. p. Kolitscher, 


nie zapobieży się na drodze tylko prawodawezej, | członkami Wydziału zaś pp.: sekretarz Drenig, 
zwłaszoza, że żydzi po tysiącietnim pobycie w kraju |inżynier Wachtel, radca policyi Howo rka, kapi- 
nie się nie zmienili. Mimo tego nie możną zanie- |tan pen. M usil, urzędnik asekur. Kroebel, starszy 
chać środków, jakie daje prawodawstwo dla obro- | kontrolor Fleischman, rządea magazynów ełowych 
ny od zgubnej działalności żydów liebwiarzy. Nie |Gadomski, profesor uniwór. Iskrzyeki. 
można jednak oznaczać stopy procentowej, jeśli Sukiennice zaczynają się ożywiać. 


jkonane, a ludzie porządku, 


Wezorsj | 


Campo. P. Chlebowski, który dłuższy czas przepę- 
dził na dworze sułtańskim w Konstantynopolu, zamie- 
szkuje obecnie w Paryżu. 

— Wćzoraj w południe w rynku podgórskim za- 


kończyła nagle życie w skutku stwierdzonego przez się zwykle w największej zgodzie, 


|niach przeszłości, moża w zadowoleniu wewnętrznemi 
|z wielu dobrych uczynków, które jej z pewnością 
| policzonemi będą — tam gdzie nie nie przepada. 

— Wybory miejskie w Stanisławowie odbywają 
bo tak Rada 


Dr. Skakalkiego napadu apoplektycznego, Maryanna | miejska jak i burmistrz jej umieli sobie zjednać po- 


Świerczkowa, lat 55, mająca, zamężna, 
z Wieliczki. 

— W sobotę na benefis reżysera i słusznie cenio- 
nego artysty p. Szymańskiego przedstawiouą będzie 
po raz pierwszy wyborna, o ile z recenzyi dzienników 
fraueuskich sądzić możemy, komedya Różowe Domi- 
na, które dyrekcya bardzo starannie obsadziła, 


— Limanowa 4 stycznia. == 
Trzechlecie naszej Rady powiatowej jest już na 


przekupka | wagę 


u wszystkich sfer ludności. Wybory też ostatnie 
do Rady miejskiej dały tę samą Radę zwiększoną 
jeszcze kilkoma wykształconymi członkami, nie ubie- 
gają się tam bowiem o mandat tacy, którzy zadaniu 
radnych niezdolni czynić zadosyć. Nowa Rada wy- 
brała d. 3 stycznia ponownie i jednogłośnie burmi- 


mistrzem Dr Ignacego Kamińskiego, posła swego 


s zastępcą jego Dr Walerego Szydłowskiego. 
Ognisko w Wiedniu urządza w dniu 17 b. m. 
przedstawienie amatorskie, złożona z utworów pol- 


schyłku, a nowe wyboty zbliżają się. Wypada z te-|-p;ch i czeskich. W tym celu zaproszono dwóch ar- 
tystów dramatycznych z Pragi oraz pannę Deryng, © 


go powodu uczynić parę uwag. Sądząc pó składzie 
rady, jaki był z początkiem obecnego trzechlecia, mo- 
żna sig było bardzo wielkiej a korzystnej działalno- 
ści spodziewać, gdyż zaledwie siedmiu członków było 
włościńskich, posiadających wprawdzie zalety do- 
brych obywateli powiatu, nie mających atoli odpo- 
wiedniego wykształcenia. Na czemże jednak, mimo tak 
korzystnego składu, upłynął czas. Na e agłych inie- 
mal bezustannych wyborach. Prezesa w tej kadencyi 
obierano trży razy, wieeprezesa cztery razy, wydział 
cały coś ze dwa razy, a uzupełnienia pojedynczych 
eźłonków wydziału, to szkoda i obliczać. Uzupełnia- 
jące wybory do całej rady zaprzątywały nader często 
tak władze rządowe jak i wyborców. Rezygnowano, 
aby potem znowu dać się wybrać z awansem lub bez 
awansu, t. j. w tej samej kuryi lub wyższej. To też te 
ciągłe wybory wywoływały nieukoetentowanie między 
ludem, który głośno się odzywać p 'ezął, iż przy wy- 
borach ni:stępnych w swej kuryi, nie powierzy niko 
mu mandatu, prócz wieśniakowi, który dla swego wi- 
dzimieię nie będzie trudził wyborców, by chodzili co 
kwartał do urny wyborcżej. P: dobne zmienności dzia- 
ły się także i w samej magistraturze wydziału. Z po- 
sady sekretarza rezygnowano, aby znowu po rozpisa- 
niù konkursu figurować między kandydatami i prosić 
o wybór. Dotychczas też tak ważna posada nieobsa 
dzona; nie — omyliłem się — „zawieszona*. Tak; za- 
wieszona, bo po legalnem rozpisaniu konkursu, pełna 
rada w dniu 13 września 1879 r. z pośród przedsta- 
wionych sobie kandydatów, absolutną większością gło- 
sów wybrała jednego, dotychczas atoli nie urzęduje 
w tym charakterze, nie otrzymał bowiem nominacyi, 
nie zawezwano go do przysięgi? Dla czego? Odpo- 


która obecnie bawi w Paryżu. = > 
— Gazeta Warszawska z powodu wystąpień pani 
Modizejewskiej zamieściła znakomity i prawie wyczer- 
pujący artykuł o dramatach Dumasa (syna) : Cudzo- 
ziemka i Dama z kamelią. Artykuł ten jest pióra 
p. Koeniga. p O ORŻ 
— Gazeta Polska drukuje obecnie nową powieść 
Sewera: Bratnie dusze. 2 
— Le Temps zwykle dobrze informowany 0 ma- 
chinacyach stronnictw w Hiszpanii: podaje następu- 
jące szczegóły o zamachu madryckim : Król i kró- 
lowa wracali 30 grudnia o 5tej godzinie wieczorem 
w faetonie zaprzężonym parą końmi. Król sam po- 
woził, z tyłu siedziało dwóch lokai. Przybywszy na 
plae del Oriente, zwrócił król faeton ku Puerto del 
Principe, ku ogrodowi i statuy. Ludzi było mało. 
Gdy się powóz zbliżył do budki strażniczej, wybiegł 
z po za niej 19 letni Francisco Quero (według in- 
nych Oterio) rodem z Nantol w Gslicyi, czelądnik 
od pasztetnika i dał z pistoletu Lefaucheux dwa 
strzały do króla i królowej. Kule przeleciały tuż obok 
głowy siedzącego po za królem lokaja. ; Morderca 
usiłujacy tieiec, schwytany został przez ajentów po- 


licyjnych, skrępówany. Król pojechał dalej nie za- 


. D . . kę dek 
trzymując się i uspokajał któlowę, którą wypa 
ten przeraził szczególnie z powodu męża. Królestwo 
wysiedli w pośród nadbiegłych gwardzistów 1 wielu 
osób z gminu. Krół uspokajał wszystkich i wpro- 


wadził królowę na schody. Oboje uszli niebezpie« ` 


czeństwa bez najmniejszej szkody. Gdy się wieść 
rozeszła , ża 
i na placu i objawiał sympatye swe szczególnie mł0= 


wiem: Wiem i niewiem... Wiem, bo wiadome mi tajne dej królowy. W krótce ukazało się ciało dyploma- 


sprężyny, ale których odkrywać nie wypada w dzien- 
niku, lecz w sferach, które temu zaradzić mogą... 


Niewiem, bo żaden paragraf ustawy nie stoi na prze- | Je] Castillo. Oburzenie jest ogólne, wszelkie stron- „ 


szkodzie, a nieznana mi też wcale metryka nowego 
wybrańca na sekretarza. To jedno tylko wiem, że u- 
chwały, którym nie stoi na przeszkodzie wiadomy $ 


tyczne, marszałkowie, członkowie wszelkich stronnictw 
monarchicznych i ministrowie, a na ich czele Canovas 


nictwa potępiają jednogłośnie ohydny zamach zbro: 


dnieczy. Sprawca zamachu Quero odprowadzony został 


zaraz po przyaresztowaniu do sędziego śledczego 


ustawy o reprezentacyi powistowej, powinny być Wy-| w ministeryum spraw wewnętrznych. Zeznania jego 


tórymm dobro' powiatu 


spowodowały aresztowanie innych osób wraz z pasz- 


leży na sercu, starać się winni, aby raz anormalnym tetnikiem; u którego pracował i którego oskarżył, że 


stosuakom koniec położyć i w razie ostatecznym po- 
czynić kroki w Wydziale krajowym. 


go do dokonania zbrodni namawiał. Oskarżony zdaje 
się być energicznym i butnym człowiekiem jak wszy- 


"zgromadził się tłum ludu przed pałacem | 


handel nie ma być podkopany. Wypsdłoby chyba 
naznaczyć 159, jako maximum procentu. Ograni- 
czenie wolności wystawiania weksli, lubo komisya 
parlamentu niemieckiego niesłusznie oświadezyła się 
przeciw takiemu ścieśnieniu, jest na czasie. Weksel 
służyć ma tylko dla kugea i tylko w handlu jest 
potrzebnym, tak jak księgi handlowe służą tylko 
dla handlującego jako dowód prawny. Od zniesie- 
nia aresztu za długi weksśl nie daje rękojmi kre- 
dytowi. Nie są też potrzebne weksle dla kas za- 
liczkowych, gdyż nie mają obiegu i zastąpiłby je 
prosty oblig. Milion” drobnych weksli obiegają- 
cych w Poznańskiem, służą tylko dla lichwy. 
Wreszcie auter oświadcza się przeciw instytusyi 
sądów polubownych, przynajmniej w Poznańskiem. 

Artykuł ten nabiera szczególnej przez to wagi, 
iż jest ogłoszony w dzienniku półurzędowym. Co 
do lichwy, daje się on niemal dosłownie zastoso- 
wać do Galieyi przed zaprowadzeniem ustawy 
przeciw lichwie. 


BApalzów 8 stycznia. 


Dnia 7go b. m. odbyło się posiedzenie Wydziału 
filologicznego Akademii umiejętności pod przewodni- 
ctwem dyrektora K. Estreichera. X. kanonik 
Polkowski czytał rozprawę e nieznanym druku 
krakowskim .z r. 1475 (dzieła Franciszka de Platea: 
Libri restitutionum, usurarum et ecmcommunica- 
tionum). oznaczając jego stosunek bibliograficzny do 
najstarszego kalendarza krakowskiego r. 1474, dru- 
ków Turrekrematy i Š. Augustyna w Krakowie. Se- 


całe ich otoczenie. Żaden z siedmiu ówczesnych 
elektorów i żsden z książąt świeckich w dramacie 
nie występuje. Mowa o nich tylko tu i owdzie, a 
zastępuje ich jako personifikaeya stary biskup 
Bambergski, jak księstwem udzielnem swojem 
biskupstwem rządzący, otoczony całym świetnym 
dworem, zepsutym, zniewieściałym i wesołym, 
w którym po mistrzowsku oddany jest na małą 
skalę dwór każdego ówczesnego księcia w Niem- 
czech, duchownego czy świeckiego, z całą zgrają 
ryeerzy-dworaków, uczonych poetów, pięknych, 
dowcipnych i zalotnych kobiet, giermków i knech- 
tów, którzy wszyscy mają u Goethego osobne 
personifikacye dla każdego. Biskup sam a obok 
niego Opat z Fuldy, są personifikacyami książąt 
na małą skalę w ogóle, a obok tego, zepsutego, 
chciwego władzy, o wszystko więcej jak o dobro 
religii troszczącego się wyższego duchowieństwa 
z czasów niemieckiego odrodzenia. Biskup roz- 
prawia o włoskich szkołach prawniczych, o Bo- 
lognii i Padwie, marzy o zakładaniu takich sa- 
mych w Szwabii lub Frankonii, podziwia Justy- 
niana i jego kodeks, a swoim hufcom pod wodzą 
Weislingena każe prowadzić Fehdę z ryeerstwem. 
Gra w szachy z piękną wdową po Walldorfie i 
każe jej użyć wszelkich sposobów zalotności, 
ażeby mu zjednać napowrót stronnika, który go 
opuścił. Słucha lekkich piosnek o Kupidynie i 
daje błogosławieństwo nieszczere, żegnając się 
z tymsamym najświetniejszym swego dworu ry- 
eerzem i najsilniejszym swym sojusznikiem, o któ- 
rym wie już wtedy, że wpadł w nastawione nań 
sieci i że go już nie opuści. Tən biskup Bam- 
bergski, którego i z historyi jako walczącego 
z Qłoetzem znamy, doskonale personifikuje w tych 
kilku skąpych i delikatnych rysach, jakimi jest 
nakreślony, całą jedną najważniejszą warstwę jes 
łeczeństwa ówczesnego i czynnik pierwszorzędny 


dziejów epoki. Rola jego sama przez się zresztą 
mało znacząca, oddąna jest poprawnie, a szkoda 


otwarty tam został „Bazar wiedeński* p. Königs- 
bergera i latarnie gazowe były wieczorem wzdłuż 
perystylu zapalone. Dowiadujemy się, że we wscho- 
dniej połaci Sukiennic wszystkie sklepy są już wy- 
najęte. Pierwsze siędem sklepów od atrony ulicy 
Grodzkiej aż pó/boczną bramę wchodową miał wy- 
nająć p. Rehmann na kawiarnię. Spodziewać się na- 
leży, że gdy kawiarnia w Sukiennicach otwartą žo- 
stanie, eo wkrótce ma nastąpić, przyczyni się to do 
ruchu, którego nowo odbudowany gmach powinien 
być ogniskiem. 

— W- pożarze 1850 r., który zniszczył całe wnę- 
trze kościoła 00. Franciszkanów, obok wielu pomni- 
ków zgorzał także pomnik Bolesława Wstydliwego, 
który. był fandatorem tej świątyni. Świeżo 00, Fran 
ciszkanie wmurowali kamień grobowy w presbiteryum 
kościoła po prawej stronie ołtarza. Na płycie kamien- 
nej wyryta jest postać króla podług pieczęci z ozna- 
czeniem tylko linii na równej płaszczyznie. Król 
w postawie stojącej w zbroi i w chełmie trzyma 
chorągiew z orłem piastowskim. Rysunek ręki Matejki 


= | według starej pieczęci. Pomnik ten wyszedł z pra 


cowni p. Btehlika i odznacza się wzorowem wyko- 
naniem. Kości Bolesława Wstydliwego w osobnej ur- 
nie umieszczone zostały w pobliżu pomnika. 

— W wieczorku muzycznym Towarzystwa muzy- 
cznego, który odbędzie się w dniu 16 b. m. wystąpi 
po raz pierwszy p. Henryk Bobiński, fortepianista, 
uczeń konserwatoryum warszawskiego. 

— Dziś odbył się o godz. 4 wieczerem w kościele 
00. Kapucynów ślub p. Stanisława Chlebowskie- 
go, znanego artysty-malarza, z panną Maryą, córką 
p. Jana Mikułowskiego i p. Emilii z Wojna- 
rowskich, obywateli tutejszych. Slub dawał pañ- 


stawieniu zupełnie. 

Około tego księcia - biskupa grupuje się dwór 
jego cały i otoczenie, a tego znów wybitne czyn- 
niki w pięciu osobach są personifikowane, z któ- 
rych trzy na pierwszym planie w dramacie stoją. 
Uczony dworak Olearius, nazwiskiem Oehlmann 
naprawdę, mieszczanin Frankfureki, który się tak 
przezwał „za przykłądem i radą swoich czcigo- 
dnych nauczycieli prawa“, aby tylko „uniknąć 
tak brzydkiego brzmienia na tytule swych łaciń- 
skich rozpraw“, godny i poważny, choć nie bez 
maleńkiej szezypty komizmu, towarzysz wszy- 
stkich swoich imienników w owych rzymskich 
pompatycznych nazwiskach, jest w dramacie per- 
sonifikacyą uczonych prawników, a rozprawiająe 
o wyższem sądownictwie, każe nam nie zapomi- 
nać, że to pierwsze czasy Reichskammergeriehtu 
i jego chwiejących się wstępnych kroków. Żeby 
zaś obraz był kompletny i na wielkie rozmiary, 
żeby nie brakowało niczego w przedstawieniu do- 
kładnem epoki, w usta tego humanisty i uczo- 
nego kładzie Goethe charakterystykę miejskiego 
sądownictwa ówezesnego, wszelkich jego braków 
i niedokładności, nienawiści wreszcie ludzi pro- 
stych do tych uczonych jurystów, którzy roz 
trząsać mają ich sprawy. 

„Miejsea ławników, mówi Olearius, które w ca- 
łej okolicy w wielkiem są znaczeniu, obsadzane 
bywają li tylko przez ludzi, którzy są eałkiem 
prawa rzymskiego nieświadomi. Sądzą, że to wy- 
starsza wyrobić sobie przez wiek i deświadczenie 
dokładną znajomość wewnętrznego i zewnętrznego 
stanu miasta. W skutek tego mieszezanie i cała 
okoliea sądzeni są wedle zwyczaju starego i nie- 
licznych statutów“, ponieważ zbiór zaś wypadków 
sądowniczych i zwyczajów jest i niedokładny 
i chwiejny — dodaje zwolennik rzymskiego ko- 
deksu — potrzebne są więc ustawy, „ustawy nie- 
zmienne“. Zeby zaś w tym obrazie sądownietwa 


z Cesarzem i z dworem jego łączy, na książąt i | tylko, że towarzysz jego, O z chłopami podczas wesela w ich chacie, |a w skutek tego łatwo o wszystkiem, o najświęt- 


niczego już nie brakło, w seenić „Groetza* rozma- | które działą każdy głos chwilowego otoczenia , | 


— Lwów d. 5 stycznia. 


i scy jego ziomkowie w tej prowincyi. Jest to umysł 
(4. J.) W Grudnia ubiegłego roku umarła w Pod- 


bardzo ruchliwy. Twarz jego bez zarostu i krępa 
dniestrzanach, w Btryjskiem, p. Julia z Jażwińskich postać nie wpajają sympatyi, Był on ubrany z pewną 
Tadeuszowa Skrzyńska, w 75 roku Życia. Zgasła | ejegancyą. Sądy prowadzą dalej śledztwo. Jakkolwiek 
samotnie w domu brata swego p. Aleksańdra Jażwiń | zprodniarz otacza się tajemnicą, wszelkie oznaki do- 
skiego, wysokie niegdyś zajmowała ona stanowisko myślać się każą, że ma się do czynienia Z większym 
w społeczeństwie i błyszczała nietylko fortuną i: zna zbrodniarzem, niż Włoch Moncase. 

czeniem, ale urokiem pfzymiotów osobistych i u-| — Z dniem 1 stycznia zaczął wychodzić w Riy- 
czynkami miłosierdzia na wielki zakrój. Może właśnie | mija nowy dziennik Auro'q, który zdaje się być pół- 
ten kierunek folgowania zbytnie pierwszym popędom urzędowym orgatem Watykanu. Prospekt rozesłano 
serca, przyprawił w części 8. p. Skrzyńską o utratę | wyższemu duchowieństwu u nas. 

fortuny i tak smutną i samotną przysposobił jej sta-| _. "Trybunał w Charleroi wydał, jak donosi ndep. 
rość. Lecz kto jeszcze żyje z tych, co przed la- Belge, w d. 3 b. m, orzeczenie w sprawie, małżeń- 
ty czterdziestu znali Zagórzany, ten z pewnością skiej 'Beauffremont-Bibesco. Wyrok uznaje naturs- 
nie zapomniał ani pięknego otoczenia, ani tych nie- lizacyę księżniczki Chimay w Ałtenburgu i. prawo- 
pospolitych ludzi, co się tam gromadzili. Dość po- | mocność drugiego małżeństwa z księciem Jerzym 
wiedzieć, że Józef Kremer był jakiś czas domewni- Bibesco, kasuje wyroki apelacyjnego trybunału pary- 
kiem państwa Skrzyńskich, a Wincenty Pol najbliż- | skiego, usuwa wszystkie żądania księcia Beauffremont 


szym sąsiadem. Za temi dwoma osobistościami ścią- |; skazuje go na wynagrodzenie sumą 15,000. fr. 


gało się grono ludzi wyższych umysłem i sercem oskarżonej i na koszta procesu: 
i towarzystwo zagórzańskie wyglądało często na jaki 


hôtel Rambouillet polski. przytrzymała: Maryannę Nowakową za kradzićż dro- 


Dodać należy patryalchalny stosunek z poddanymi, |biu i innych przedmiotów; Macieja Mecko za krá- 
z sługami, wspieranie wszelkiej biedy, forytowanie | dzież pieniędzy, które zna!eziono tbryte w sieni do- 
początkujących talentów i zdolności, — a z żalem|mu; Juliannę Kasprzycką za zamiar kradzieży kafta- 
przychodzi zapytać: gdzie te czasy? gdzie ci ludzie? |nika; Ferdynanda Widlacza za kradzież paltota; za 
Julia Skrzyńska urządziła była w swoim domu w|pijaństwo 3 osoby. ; 


Krakowie przy Podwalu szpital dla rannych 1863| W Policyi złożono: beczułkę piwa, którą Franci- 


roku i tych obsługiwała z macierzyńską troskliwością. {szek Szewczyk czeladnik szewski znalazł wczoraj | 


Jako ofiara prywatna było to za wiele na szlachecką j wieczór w ulicy Wielickiej; Kapelusz cylindrowy 

i już nauwątloną fortunę, to też wkrótce potem zu-|i papiery, które dzisiaj rano pod pomnikiem Stra- 

pełny nastąpił upadek. szewskiego znalazł na plantacyach p. Stanisław Mi- 
Od kilkunastu lat żyła pani Julia literalnie w bie- | kołajewski uczeń z gimnazyum S. Jacka. 

dzie, ale niespożyty jej umysł i siła woli nie upa-| P. Józef Aleksander, praktykant handlowy, złożył 

dły nigdy; — może czerpała tę siłę we wspomnie-|w policyi laskę trzcinową, chustkę z znakiem „M *, 


widzimy drugą jego stronę, stronę odwrotną medalu | szych przysięgach i przyrzeczeniach zapominają- 
tak bardzo przez prawnika chwalonego. Dowia- |cem — głowa nawet niczbyt moona, daje się on 
dujemy się tam o przekupstwie i niesumienności | powodować każdemu ce do niego przemówić u- 
„peruk“, assesorów i „przeklętych czarnych Wło-| mie: wszak posłaniee biskupa „zarzucił mu tylko 
chów“, — o nigdy do skutku nie przyehodzących |na szyję stryczek ukręcony z trzech potężnych 
wizytacyach cesarza i urzędników — o tem, że|nici: względów kobiety, łaski keięsia i pochle- 


„chłop po otrzymanym nareszcie wyroku tyle ma |bstwa, i w ten sposób na dwór Bambargski go 


w nim słuszności, co jego przeciwnik, a prze- |przywlókł*, odrywając go od narzeczonej i od 
ciwnik jego tyle eo on, i obydwaj stoją naprze- | przysięgi dawnemu przyjacielowi uczynionej. Czło- 
ciw siebie jak gapie, aż im Bóg miłosierny na-|wiek w głębi duszy szląchetny, ale tak słaby, że 
sunie myśl dobrą* i jeden da drugiemu swą eór-|wpadłszy w sidła genialnie przewrotnej kobiety 
kę za żonę, a. jako jej posag rzecz, o którą [staje się bezsilnym w jej rękach autematem, gni- 
wiedli proces. Tak krótkimi znowu rysami ale do-|ża się aż do podłości i wreszcie końezy przez 
sadaemi i prawdziwemi szkicuje poeta cały jeden |żonę własną otruty, a przy śmierci dopiero osta- 
nader ważny czynnik ówczesnego rządu, i przed-|tni błysk szlachetności z serca wydobywa, — 
stawia, jak na braku i nieustaleniu jego ludność | Weislingen ten, to personifikacya błyszczącegą 
cierpiała. — W przedstawieniu dzisiejszem dramatu | rycerstwa złotej epoki odrodzenia, postać w któ- 
obie te sceny tak dla dokładności obrazu niezbę- |rej poszezególnych rysach odnaleźć by znowu 
dne, całkiem są niestety wypuszczone: Oleariusa | można wiele niezawodnie podobieństwa z osobi- 
nie ma, ani chłopskiego wesela. Jest to nieza- |stościami historycznie prawdziwemi. 
wodnie jedną z bardzo nielicznych ujemnych stron|  Weislingen grany jest przez aktora Roberta, 
„Gqetza" tego w Burgu, która jednak niezbę-|którego postać dobrze się do tej roli nadaje, a 
dnem skracaniem sztuki da się po części wytło- |który choć nie świetnie, może chwilami nadto 
maczyć. 
Piaryską z osób dworu księcia biskupa, którą|w scenach niewoli u „Goetza*, oddaje ją dobrze. 
i w dramacie prawie zaraz na wstępie spotykamy, | Możeby się chciało w nim więcej blasku, więcej 
jest Adalbert von Weislingan, jeden z najświet-|tego, czego Adelheid od niego wymaga gdy mó- 


niej pomyślanych charakterów w sztuce. Swietny |wi: „mógłbyś być panem książąt, a możesz się 


rycerz:dworak, młody i piękny, podobny do ce-|stać. niewolnikiem zwykłego szlachciea*, więcej 
sarza samego — może jego nawet najbliższy kre- |tej jakiejś w pawie pióra ustrojonej zewnętrznej 
wny; — wszak młody Maksymilian miał dawniej |Świetności, — w końcu zaś dramatu bardziej u- 
różne niezawodnie w pięknym świecie dam zna- | wydatnionego złamania na duchu i ciele — mimo 
jomości? — „nos. jego tylko nieco mniejszy, te|to wszystko jednak, choć w obec reszty ról może 
same miłe ciemne świecące oko, te same piękne |ta właśnie nie stoi na równej z innemi doskona- 
blond włosy, zbudowany jak lalka, z na wpół|łości, źle oddaną jednak nie jest i na pochwalę 
smutnym wyrazem na twarzy“, jest on waleczny |zawsze zasługuje. 
i odważny, ale słaby wobec kobiet i tego bły- 

szezącego dworskiego życia, do którego go wszyst- 


(Dalszy ciąg nastąpi). 
ko ciągnie. Z sereem nieledwie niewieściem , -na | 


Wiadomości policyjne. Straź policyjna i 


monotonnie, jednak w akcie pierwszym zwłaszcza 


múinte a 


E O ENESE TZ a EARN R PM A E 


mu) 

aey : : : ; 

oboli klucze, pieniądze i książki pozostawione przez nie- 
» = wiadome osoby w sklepie p. Nagla w Rynku. 

waj, EEATT., We czwartek d. 8go stycznia: Kome- 
Raj dya w 3 aktach pp. E. Najac i A. Hennequin; prze- 
m  łożył Jan Arwin: Miłosna Korespondencya. — Po- 
atni  czątek 0 godz. Tej. 

zony è -— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 
ubię Sztuk pięknych w Sukiennieach otwarta codziennie 


lauj od godziny 1lej do 4ej prócz poniedziałku. — Wstęp 
W) w niedziele 15 centów, w dnie powszednie 30 cent. 
rmi -— D. 7 stycznia pochmurno, po południu śnieg; 


Weg termometr od —0*2 doszedł do -|-1*7 O. Barometr wy- 

e soko; rane o g, Tej dnia 8go stan jego był 755'1 
miilim., termometru —1'6 ©. Wiatr zachodni. 

a m W piątek dnia 9go: ŚŚ. Marcyanny p. Juliana 

ród 3 W iadomości bibliograficzne. 

ks 


śe  — Platona Laches, Apológia, Kryton, w tłuma- 
o czeniu polskiem wydał Stanisław Siedlecki. Kra- 
MoN ków, 1880, w 8ce, stron 96. Tłumaczenie staranne 
i jasne; język dobry i czysty. Wyjaśnienia w do- 
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Viel piskach ułatwiają zrozumienie rzeczy. 
È — Treść Nr. 157 Wędrouca: Aigues mortes (z 
mi drzew.); Landolin przez B. Auerbacha (c. d.); Wy- 
Op cieczka na Sybir przez B. Reichmana; Szarlataństwa 
16 meteorologiczne; Biblioteka Walter Scotta (z drzew.); 
oret | Famfam budy Afryki środkowej; Kronika geograficzna; 
p Nowości. Do tego Nru dołączony jest 27 arkusz po- 
ym. dróży „Holandya* E. Amicisą. ( 
i di = — N. 756 Kłosów, Zawiera: „W sprawie gło- 
nai dnych“; „Pod skrzydłami A/mae matris wiązanka 
bieg z listów medycynierki (c. d.); „Korespondencya“ 
ll (Wiedeń); „Święty Krzysztof“ przez Pługa z ryciną; 
pi „Andrzej Hofer“ z ryciną, kopia z Defreyera; „Gwiazdka 


W. oblężona“ z ryciną; „Fragment (wiersz) przez M. Ko- 
Obj  nopnieką; „Przegląd literacki“; „Na gwiazdkę* przez 
ley Wł. Nowickiego; „Podróż ostatnia Nordenskiólda i jej 
'M> znaczenie (dok.) „Z życia dworu wiejskiego (rycina). 
u -- Tygodnik powszechny, pismo illustrowane 
adj wszelkim gałęziom literatury i polityce poświęcone 
sty Nr 52 zawiera: Karol Forster, przez S. G.— Nie- 
wiej szezęsne prądy, przez M...a. — Charakterystyka hu- 
7py moru polskiego i Albert Wilczyński, przez Stani- 
api sława Grudzińskiego. — Natury zagadkowe, romans 
vid Fryderyka Spielhagena. Część II. Z ciemności do 
acg Światła. — Jeszcze „Matice * — Z ogrodu zoologi- 
mł), eznego w Londynie,— Z prowineyi.— Kronika poli- 
omf tyczna. — Rozmaitości, (Rzeczy społeczne. — Litera- 
ich tura i nanka.— Teatr i sztuki piękne. — Wynalazki 
ow i odkrycia.— Starożytności. — Podróże i etnografia). 
tri  Ryciny: Karol Forster. — Niewiniątko, z obrazu De 
~ Leslie. — Zwierzęta łasicowate w ogrodzie zoologi- 
 cznym w Londynie. 


Od Administracyi „Czasw*- 


,. Dla głodem dotkniętych Górnoszl - 
daj ków złożył B. H. 1 złr. AR 


YZ 


a” 


zl ESERIES 
prawy eądowe, 
è 
“a 
szy Kraków 31 grudnia. 


ki” Przewodniczący : radca sądu kraj. p. Smolar- 
Wi ski; wotanci: radey sądu kraj.: pp. Szpor i 
m. Łobaczewski; adjunkt sądowy: p. Wojna- 
kiewiez; zastępca prok.: p. Prussnig. 


U 


dy, Obrońcy: Dr Rosenblatt, Dr Abłamowiez 

w i Dr Kaufman. 

filie, Na ławie oskarżonych Jan Radwański i Ja- 

w. kób Janik, oskarżeni o zbrodnię kradzieży ; Kar- 
mel Hirsehsprung i Samuel Baerenhaut 

M © uczestnictwo w tejże, wreszcie Gołda Gottlieb 

mo o współwinę w uczestnictwie kradzieży. 

Ji Młodzieży Šwiątniekiej ni» braknie woale na 


| żyłce do romantyzmu i na chęci rozglądnięcia się 
jl pó szerokim świecie — niestety nie można tego 
l samego powiedzieć o materyalnych zasobach, dla 
M tego Leon Radwański i Jakób Janik, 16-letni, a 
jl 
GU 


| 
Ę 


 "ełni nadziei wychowańcy pastwisk świątniekich, 
postanowiwszy wylecieć w świat z ojczystego gnia- 
zda, w braku brzęczącego ballastu, tak na każdym 
 krosu tej ziemskiej podróży potrzebnego, poży- 
czyli sobie od Józefa Radwańskiego 7 sznurków 
korali wartości 120 złr., zapomniawszy w pośpie- 
 ehu zapytać właściciela o pozwolenie. 
= Młodzi turyści zawadzili naturalnie o Kraków, 
skarbiec tylu pamiątek i zwiedzając Kazimierz, 
/. zwierzyli się przed Gołdą Gottlieb, że zamie- 
łd rzają korale spieniężyć. Zaena matrona zaprowa- 
M dziła ich do Karmela Hirschsprunga, który po- 
/. łowę korali za 10 złr. i do Samuela Baerenhauta, 
który nabył resztę za 25 złr. w. a. 
= Nie ma to jak gotówka! Młodzież nasza wy- 
 ekwipowała się zaraz należycie, zacząwszy od 
« przyzwoitych pugilaresów i seyzoryków — by zaś 
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mieć w wolnych chwilach zajmujące i pouczające 
zajęcie, uzbroili się również w talią kart nowych; 
pamiętając o duchu, nie zapomnieli jednak i o 
ciele, zakupiwszy en gros cały biez fig wybornyeh. 

Niestety podejrzliwa zwierzchność w osobie 
ajenta p. Feilera, spostrzegłszy cudzoziemców 
robiących tak znakomite a z zaniedbaną powierz- 
chownością niezgadzające się zakupna, narzuciła 


w niemiłym obowiązku zaskarżenia naszych tu- 
rystów o kradzież, Hirschsprunga i Baerenhanta 
o uczestnictwo w tejże a Gottliebową o współwinę 
w uczestnietwie. 

Po przeprowadzonej rozprawie trybunał skazał 
Radwańskiego i Janika na 2 miesiące ciężkiego 
więzienia, Hirsehsprunga i Baerenhauta uwolnił 
od oskarżenia o zbrodnię uczestnictwa, a skazał 
za przekroczenie z» $ 477 u. k. (przez nabywanie 
rzeczy od osób podejrzanych), pierwszego na karę 
pieniężną 50 złr. lub 10 dni aresztu, drugiego na 
karę 25 złr. lub 5 dni aresztu, Gottliebową zaś 
w zupełności uwolnił od oskarżenia. 


fłospodzrstwo handel i przemysi 
Ministerstwo handlu austr. i węg. ministerstwo 
rolnietwa, przemysłu i handlu udzieliły Henryko- 
wi Michalskiemn, inżynierowi kolei LL wowsko 
Czerniowiecko-Jaskiej we Lwowie wyłącznego przy- 
wileju na t. zw. Transmetteur dla korespondencyi 
telefonieznej na przeciąg jednego toku. 
Wiedeń 7 stycznia. (Neue fr. Presse). Ten- 
dencya słaba. Płacono za 100 kilo pszeniey z od- 
stawą wiosenną - 14:65, za 100 kilo owsa z od- 
stawą wiosenną 7:85, za gotowy 7:50 do 7:75. 


Wiedeń 7 stycznia, 

A Bkowióa. Na naszem targowisko bez zmia- 
ny w.ruchu i w cenie notujemy 36:50 —36*75 złr.— 
Pesxt, 6 stycznia: — ———— sk, — Wrocław, 
6 stycznia: w miejscu 6050 mrk. ofiarow. -— na 
styczeń 60:50 mrk. ofiarow. —- Szezecin, 6go 
stycznia: w miejseu 59'40 mrk., ns stycz.-luty 58:80 
mrk., na wiosnę 61 50. — Berlin, 6go stycznia 
w miejscu 60— mrk., na styczeń 59:80 mrko, na 
kwiecień-maj 61:60 mrk., na maj-czerw. 64-80 mrk.-— 
Paryż, 6go stycznia: na ten miesiąc 69'— frnk., na 
luty 69*— frnk., na marzec-kwiecień 69°— frnk., 
na maj-sierpień 69'— frnk. 

Berta. Wiedeń, 7 stycznia: za 50 kilo z dwor- 
ca z clem 8'50 złr. — Tryast, 6go stycznia za 100 
kilo bez cła 11— złr.-— Brema, 6go stycznia: za 50 
kilo 7:50 mrk. — Hamburg, 6go stycznia: w miej- 
sou 7:50 mrk, na grudzień 7:40 mrk., na luty-marzec 
7:80 mrk. — Antwerpia, 6go stycznia: za 106 kilo 
20—-— frk—- Nowy Jork, 6go stycznia: xa galone 
;z=4, kilo) 81/, et. pap, w Filadelfii 8— ct. pap. 


Telegramy zbożowe Gazety Lwowskiej 
z d. 6go stycznia. — Wiedeń: pszenica 13:50 do 
14:50 złr.; żyto od 10:25 do 10:50 złr.; okowita 
pr. 10.060 liter procent od 36:25 do 37':- złr. — 
Buda-Peszt: pszenica 75 kilgra. (na wiosnę) od 
14:70 do 14:75 złr.; rzepak (styczeń-luty) od —-—. 
do —— zb. — Berlin: pszenica żółta (styczeń- 
luty.) 237:50; żyto —*—; —Szezecin: pszenica 
—— złr.; rzepik (jesień) —*— złr. — Paryż:| 
mąki 159 kilogr. 71'-- złr.; Olej rzepakowy 80:50 
złr.; Spirytus —'— zł. — Wrocław: Pszenica 
—— złr.; żyto —— złr.; owies —— zł ; spi: 
rytus —— złr.; kukurudza —'— zł. — Kolo- 
nia: Pszenica —'-— złr. 


Koszta transportu za 100 kilo zboża wynoszą 
z Krakowa do Wiednia 1 złr. 3 cent., z Krakowa 
do Wrocławia 1 markę 48 fenigów, ze Lwowa do 
Krakowa 1 złr. 83 cent. 

OE DDR TEE PEREZ E EEE ERE OE OE EDITE TEE TE E EEEE 
NADESŁANE. 

W miesiącu styczniu r. b. złożyli na rzecz stowa- 
rzyszenia ku niesieniu pomocy ubogim uczniom szkół 
ludowych krakowskich Panowie: Żółtowski Ignacy 
25 złr., Józel Patelski 4 złr. 50 c., Dobrowolski 
Bruno 3 złr. pani Błeszyńska Helena 10 _złr. i dla 
uczniów ubogich Adas Krasiński 10 złr. reszcie 
złożył na ten cel pan Zbyszewski Karol kwotę 12 
złr. uzyskaną z sprzedaży broszury „Liczba siedem“. 
Broszura ta jest do nabycia w księgarni Władysława 
Miłkowskiego a szlachetny autor dochód 'z niej prze- 
znaczył wyłącznie dla naszego stowarzyszenia. 

Imieniem Wydziału składa najuprzejmiejsze podzię- 
kowanie. 

Kraków 8 stycznia 1880 r. 
Dr Zoll 


jako przewodniczący. 


im się na cycerona i zaprowadziła do policyi. i 
Rzeez cała się odkryła i prokuratorya uezuła siç | 


| CZAS z Piątka 9 Stycznia 1880. 


|PRZEGLĄD POLITYCZNY. 


Depesze telegraficzne, 


Paryż 6 stycznia. Naczelnicy grup lewiey 
w senacie postanowili zwołać całą lewicę i zale- 
cić jej wspieranie gabinetu. La France twierdzi, 
że dGróvy odmówił ułaskawienia tych skazanych, 
|którży odrzucają osobistą amnestyę (żądająć po- 
wszechnej). Le Temps donosi z Madrytu: Kró- 
lowa ozuje się być wstrząśniętą ostatniemi wy- 
padkami i nie mogła po przyjęciu noworocznem 
znajdować się w kościele Atocha w sobotę dla 
przyjęcia błogosławieństwa. Otero Gonzalez co- 
faął dawniejsze zeznania swoje i odmawia wszel- 
kich wyjaśnień; przez dwa dni nie chciał nie 
jeść i usiłował odebrać sobie życie. 

Paryż 7 stycznia. Groźne zamieszki po- 
wstałe w szkole rękodzielniczej w Angers, spro- 
wadziły wdanie się wcjsza. Aresztowano 10 ucz- 
niów, 11 wydalono. Proceś jest wytóczońty, żam- 
knięcie szkoły prawdopodobne. 

'Londys 6 stycznia. Daily Telegraph podaje 
z najlepszego, jak twierdzi źródła, niejakie szeze- 
góły o przygotowaniach militarnych Rosyi od za- 
chodu. Rozkład wojsk okazuje uderzająee sku- 
pianie ich ku zachodowi. , Rzeczywisty stan armii 
zwiększany bywa w znaczniejszym stopniu, niż 
tego wymaga potrzeba dla zapełnienia braków 
powstałych w ostatniej wojnie. W ciągu ostatnich 
tygodni rezerwa wzmocnioną została czterema 
dywizyami piechoty i dwoma dywizyami jazdy, a 
mianowicie piechota zwiększoną została pod Mo- 
bilewem i Mińskiem, jazda pod Białystokiem i 
Kijowem; w ten sposób wojsko rozstawione sto- 
pniowo na trzech głównych drogach, które wy- 
chodzą z linii Ryga-Dynaburg-Musikier (?), nie- 
zmiernie zostało wzmosnione. Składa się ono te- 
raz z 17 dywizyi piechoty liniowej, czterech bry- 
gad artyleryi i pięciu batalionów rezerwowych, 
razem 339 batalionów piechoty, 176 szwadronów 
jazdy i 584 dział. Połowa zatem wojsk rosyjskich 
jest zgromadzona u granicy zachodniej. Następ- 
nie wiele innych kroków świadczy, jak sformo- 
wanie nowych batalionów rezerwy, ża ewentualnie 
wojska stojące na zachodzie będą mogły jeszcze 
o 30 do 40%, być powiększone nad normalną 
stopę wojenną. Poprawiono także przepisy o mo- 
bilizacyi, tak, iż 19 dywizyj piechoty i 9'/ dy- 
wizyj jazdy będą mogły być zmobilizowane w cią- 
gu dwóch do ezterech tygodni, zwłaszcza, gdy 
drogi są ciągle naprawiane i codzień powstają 
projekta nowych kolei żelaznych. Między najno- 
wszemi projektami jest projekt poprowadzenia 
kolei od twierdzy Iwangorod (Zamość), tudzież 
kolei łączącej kolej nadwiślańską przez Tomaszów 
z granicą galicyjską; inna także nowa linia jest 
wytykaną pod kolej, która zmierza ku Wiśle, 
Kłajpedzie i Dźwinie. W arsenałach czynione są 
ogromne przygotowania. Nakoniec twierdze Łę- 
ezyca, Zamość i Nowy Gieorgiewsk (Modlin) są 
śpiesznie uzbrajane. 

Lomdym 6 stycznia. Bióro Reutera donosi 
z Captown, że sekretarz komitetu Boerów 
Bock, aresztowany został za zdradę stanu, lecz 
wypuszczony za kaneyą na wolność. 

Ateny 6 stycznia. Oprócz. Delyannisa u- 
suwają się z gabinetu także minister oświaty A v- 
gerinosiwojny Valaorites. Na ich miejsce ma- 
ją wejść do gabinetu Papamichajlopulos, 
Rugfo i Grivas. Tekę spraw zagranicznych o- 
ej spraw wewnętrznych objąłby Komun- 

uros. 


Izbę deputowanych w Wiedniu czeka za jej 
zebraniem się, jak już donosiliśmy, sprawozdanie 
wydziału legitymącyjnego o niezatwie dzonych 
jeszcze wyborach, między któremi znajduje się 
wybór Ofenheima. Według wniosku komisyi ma 
wybór ten być unieważnionym. Otóż teraz we- 
dług doniesień dzienników nadeszły nowe poda- 
nia wyborców- i nowe dochodzenia, które mogą 
pociągnąć za sobą ponowne zbadanie aktu wy- 
borczego. Ponieważ jednak komisya przedłożyła 
już Izbie sprawozdanie o tym wyborze, przeto po- 
nowne badanie aktu wyborczego może według 
regulaminu nastąpić tylko na mocy uchwały Izby 
deputowanych. Wybór ten widocznie dużo czasu 
zajmie Izbie, bodaj nie z uszczerbkiem dla innych 
ważniejszych przedmiotów. ja 

Komisye delegacyi węgierskiej rozpoczynają ju- 
tro swe narady merytoryczne, pierwszy raz po 
świętach; mają one podobno naglić, aby rząd 
przedłożył statut administracyjny dla Bośni i szcze- 
gółowe sprawozdanie o stanie finansowym zajętych 
prowincyj. Ze względu na ciężkie ofiary, jakie 
państwo poniosło na okupacyę Bośni i Hercego- 
winy, żądanie delegacyi węgierskiej wydawać się 
musi uzasadnionem, a temsamem łatwo je zrozu- 
mieć, tem więcej, !że rząd wspólny żąda na 
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r. 1880 jeszeze przeszło oim milionów słr. na 
wydatki nadzwyczajne na cele okupacyi. Czy de- 
legacya austryacka nie obierze tej samej drogi, 


dotychczas niewiadomo, ale podsuwają jej to dzien- 


niki wiedeńskie. 

Do Schies. Ztg telegrafują z Berlina: „W celu 
wzmocnienia rokowań ugodowych z Kuryą rzym 
ską, tudzież układów z Austro-Węgrami wzglę- 
dem zawarcia stałego traktatu handlowego, po- 
czynione zostały wszelkie przygotowania. Podjęcie | 
na nowo rokowań rozpocznie się zaraz po po- 
wrocie ks, Bismarka do Berlina“. Oo do pierw- 
szej sprawy, to jest układów ze Stolicą apostolską 
donieśliśmy już wezoraj, że radca tajny Hiibler 
wyjechać ma temi dniami powtórnie do Wiednia 
dla prowadzenia rokowań z kardynałem Jacobi- 
nim. Widoki przyjścia układów do skutku dają 
się również wyciągnąć z pisma Ojea Sgo do ar- 
cybiskupa kolońskiego Melchersa wygnanego ze 
swej dyecezyi. W odpowiedzi na powinszowanie 
Arcybiskupa z powodu Bożego Narodzenia, na- 
pisał Leon XIII list, który ogłosiła kolońska | 
Volks Ztę, organ katolicki. W liście tym Ojciec 
Śty powiada, iż umysł swój zwraca ku załatwie- 
niu zatargów, aby zjednać trwały pokój dla na- 
rodu niemieckiego, przestrzegając praw Kościoła. 
Dalej Papież wzywa biskupów niemieckich, aby 
mu byli pomocą w dokonaniu dzieła; dalej zaś, 
aby byli posłuszni ustawom państwa, o ile te nie 
zostają w sprzeczności z wiarą i obowiązkiem 
katolików i błaga Boga, który rządzi sercami 
królów, aby skłonił potężnego cesarza Niemiec i 
osoby blizko niego stojące a mające wpływ, 
do większej łagodności w ich działaniu. 

Dzienniki berlińskie zajmują się pytaniem, czy 
poseł francuski St. Vallier opuści posadę swoją, 
lub pozostanie nadal. Po'ć mówi, że wprawdzie 
za powołaniem Freycineta na ministra spraw za- 
granicznych, St. Vallier musiał się podać do dy- 
misyi, lecz nic dotąd w tej mierze nie postano- 
wiono ; wszelako jeszcze nie można ztąd wnosić, 
aby został odwołany. Przytem dziennik ów mini- 
steryalny wielkie oddaje posłowi pochwały. Tym- 
czasem wiele dzienników berlińskich i paryskich 
twierdzi, że posadę posła w Berlinie otrzyma 
przyjaciel Głambetty, poseł w Bernie, Challemel- 
Lacour. 

Dowiaduje się z Rzymu Po'it. Corr. że hr. 
Wimpffen, poseł austryacki, odwlókł o kilka dni 
swój przyjazd tamże i że stanie tam dopiero 10-go 
lub 11-go bm. Podczas noworocznego przyjęcia 
zastępował go książę Wrede, któremu król oka- 
zał wielką uprzejmość. Nie twierdzimy, aby spó- 
nienie się przyjazdu hr. Wimpfiena zostawało 
w związku ze sprawą Imbrianiego i z dwuzna- 
cznem zachowaniem się Depretisa. 

Dziennik Rappel ogłosił zarysy programu Frey- 
cineta. Najważniejszym punktem tego programu 
jest zmiana urzędników nie tylko administracyj- 
nych, ale i sądowych, szczególniej sędziów, co 
wskazuje zniesienie zasady nietykalności sędziów, 
która była dotąd rękojmią wymiaru sprawiedli- 
wości. Dość czytać tak paszkwilowe dzienniki jak 
Voltaire, aby przewidywać, eo się stanie. Dzien- 
nik ten miota najzjadliwsze obelgi na sądy za 
skazanie dwóch dzienników na karę pieniężną za 
obelgę don Carlosa, albowiem zdaniem Voltaire, 
don Carlos nie zasługuje, aby go bronić. A za- 
tem sąd ma się stosować do prądów politycznych 
i do namiętności chwilowych. 

W radzie ministrów angielskich w sobotę prze- 
wodniczył lord Cranbrook zgromadzeniu Rady 
Indyjskiej, na którem rozbierano zdanie gabinetu 
o położeniu obecnem w Afganistanie i uchwalono 
rezolucye, które udzielone będą rządowi do u- 
względnienia. Według tych uchwał mają być 
trzymane w Afganistanie te siły zbrojne, bez któ- 
rych Indye obyć się mogą, wreszcie rząd ma przy- 
wrócić w Afganistanie dynastyę, ale niektóre jego 
części zatrzymane będą dla zabezpieczenia granie 
Nadto wicekról Indyj lord Lytton wygotował ra. 
port, od którego przyjęcia uczynił zawisłem za- 
trzymanie nadal urzędu swego. Chee on zatrzy- 
mać Kandahar jako własność angielską, obsadzić- 
silną załogą Kabul i ubezpieczyć drogę z Kabulu 
do Pesżaweru szeregiem fortec. Wreszcie podzie- 
lić plemiona lub małe połączyć i rozciągnąć nad 
niemi kontrolę, naznaczyć taksy na karawany na 
rzecz władz miejseowych i mieć prawo zwoływa- 
nia naczelników plemion na narady. Jest to za- 
tem rozciągnięcie zwierzchnictwa Anglii nad Af- 
ganistanem. 

Jenerał Skobelew miał przedłożyć Carowi ob- 
szerny memoryał o stanie armii niemieckiej, którą 
dokładnie badał podezas ostatnich ówiczeń. Od 
zaprowadzenia urzędów delegatów militarnych 
przy obcych poselstwach oraz zwyczaju zaprasza- 
nia obcych jenerałów na ówiezenia wojsk, system 
wzajemnego śledzenia stanu sił zbrojnych, został 
uprawnionym. 

Car wysyła napowrót ks. Dondukowa Korsako- 


wa do Bułgaryi pod pozoremĄ pojednania zwa- 
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śnionych stronnietw. Zapewne będzia on miał za 
zadanie kierować księciem Aleksandrem i nie do~ 
puroie aby obee wpływy zjednały sobie praystęp 
w Sofii. E 
Pol. Corr. odbiera wiadomość z Dubrownika 
dnia 6 stycznia, że Albańczycy zgromadzili się 

w znacznej sile nad granicą Qusinii i przysposo- 
bili wielką ilość amunieyi i prowiantów. W Czar: 
nogórze obawiają się nietylko oporu w razie wkro- 
czenia do Gusynii, ale nawet napadu na teryt = 
ryum czarnogórskie. 

Stanko Radoni z, poseł czarnogórski w Kon- 
stantynopolu wrócił do Cetynii. 

W sprawie granicznej z Grekami przyczyną 
zwłoki były dotąd wybiegi tureckie. Wobec prze- 
silenia ministeryalnego w Atenach znajdują się 
teraz i komisarze grecey w niepewności, czy od 
nowego ministerstwa odmiennych nie odbiorą in= 
formacyj. Dla tego ostatniego odroczenia konfa- 
rencyi życzyły obie strony. 

Kryzys gabinetowa w Grecyi jest na ukończe- 
niu. Komunduros obejmuje naczelnictwo gabinetu 
i obok spraw zagranicznych także sprawy wewnę= © 
trzne, lub też sprawy zagraniczne otrzyma Vala- 
orites, finanse Papamichajlopulos a tekę wojny 
stary jenerał Grivas, dający tylko imieniem swo- 
jem popularność gabinetowi. Powodem ustąpienia 
Delyannisa był zawód, jakiego doznał, licząc na 
wsparcie Francyi, Z upadkiem Waddingtona nie 
spodziewał się już, aby w sporze z Turcyą zna- 
lazł poparcie w dyplomacyi europejskiej. 

Le Temps w telegramie z Madrytu donosi, że 
upadek marszałka Martinez Campos złe sprawił 
wrażenie na Kubie, gdzie obawiają się, aby jego 
następca nie prowadził polityki w systemie ceł 
opiekuńczych na rzecz metropoli. Właściciele plan- 
tacyj na tój wyspie lękają się rozwiązania kwe- 
styj niewolnictwa w taki spcsób, któryby spro-- 
wadził kryzys rolniczą i ekonomiczną. Rząd chce © 
zaciągnąć kredyt na pokrycie wydatków militar- - 
nych na Kubę, a nie myśli jeszcze o wydatkach 
dla zapłacenia plantatorów po usamowolnieniu 
niewolników. mo 

Wojna w południowej Ameryce taki wzięła po- 
średni skutek, że tak w Peru jak w Boliwii po- 
wstały rewolucye i zwalono prezydentów Prado 
i Daza. Dlategoteż nie wiedział poseł peruwiań- 
ski w Paryżu, co znaczy przybycie jenerała Pra: 
do do Panamy, zkąd doniesiono, że Prado udaje 
się do Stanów Zjednoczonych i do Europy, aby 
uzyskać pośrednictwo w wojnie z Chili. Chilij. 
czycy wyparci d. 27 listopada z Tarapaki po 
zwycięskiej bitwie pod tem miastem, zdobyli je 
nazajutrz, a gdy posiłki boliwijskie wycofały się, 
Peruwianie stracili jeszcze Pozo, Almonte, Lanovę 
Peulgrade. i 


Ostatnie telegramy „Czasu.“ 


Lwów 8 stycznia. W skutok gwałtownej bu- 
rzy śnieżnej i stąd powstałych zasp śnieżnych, 
wszelki ruch pociągów na przestrzeni pomiędzy 
Złoczowem a Podwołoczyskami aż do usunięcia 
śniegu został z dniem dzisiejszym zatrzymany. 
Ruch pociągów na przestrzóni pomiędzy Krako- 
wem a Złoczowem, pomiędzyjj Krasnem a Broda- 
mi jakoteż między Bierzanowem a Wieliczką od- 
bywa się regularnie. Z usunięciem przeszkód 0- 
twarcie zamkniętej przestrzeni dli ruchu poeią- 
gów natychmiast będzie ogłoszone. wa 

Londym 7 stycznia. Bióro Reutera donosi 
z Gibraltaru 7g0: Areyks. Rajner przybył tu 
w ścisłem incognito jadąc lądem z Malagi i dwa 
dni tu zabawi, a wróci do Sewilli, gdzie czeka | 
nań żona jego. 


Kursa. — Wiedeń 8 stycznia, 2 godz. 30 za. 
o poł. Renta papierowa 70'—. — Renta srebrna 
(1-10. — Renta złota 82:35. — Losy x r. 1860 
182—, — Akeye Banku Narodowego 838—., — 
Akoye kredytowe 290'40. — Londyn 116'75, — 
Srebro ——. — Napoleony 9:31! 3. — Lombardy 
84:75. — Losy = roku 1864 168:—, — Akcye 
kolei Karola Ludwika 255. — Akeyo kolei 
Lwowsko-Czerniowieckiej 155:—. — Akeyo kolei | 
ówęg. płn.-wschod. 140*—. — Anglo-Bank 143:30. 
Obligacye indemn. galie. 95:75. — Losy prem. 
węgierskie 109-—. — Akeye kolei Koszycko-Bog. 
124—, — Akoye kolei półn.-zach. austr. 162'50. 
6% Listy zast. Fipoteest 99:50. — Marki 57:80. 
Ruble 121:75. — 6% Listy zasta. galic. Zakładu 
kredyt. Ziem. 97:50. R 
Usposobienie giełdy: mdłe. 
BEZRZECZE ZZOZ ZZOZ ZZOZ ZZOZ OCE S TOW 
REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Antoni Kłobukowski. 


SN Z RATTWZZE 4 
si To E, 2 


p KRAK ann AE CE AEREE E ee ra anae 


ie” 


żądają 
CITE E RE 3 42 39.25 | 89 75 
4% Donau-Dampfsch. . . 105 106 75 | 107 50 
Mmsprukn.. eeg. ia da 20 —— | —— 
Keglewicha . 0% 10 — | 18 — 
Krakowskion mo mn na u 9022077, = tes | Z —— 
Ofner (miasta Budy). . . 40 , 38 — | 39 — 
LINEA TSW 42 , 38 50 | 39 — 
Rudolfa . 1024, | 1825 | 18 75 
Salma 400 42. r, 52 50 | 53 — 
Salzburgskie . 205 — =| —— 
St. Genois . 42 , 44 50 | 45 — 
Stanisławowskie . . 2055 27 50 | 27 75 
ZE Tryesteńskie . w» > ——| —— 
Waldsteina . . . 21 , | 3225 | 32 75 
Windischgritza zl 36 75 | 37 25 
Waluty. 
Dukaty ważne . 5 53 5 55 
20-frankówki 3 9:305*| G0R3I 
Tmperyały rosyjskie . 9 60 9 62 
Funty sterl. angielskie . . BĘZU SG ifs) 
Listy tureckie złote . . . . ... .| 1059 | 1061 
Marki niemieckie za 100 marek . . 57 70 | 57 80 
Ruble papierowe za 100 Sa i 122 25 | 122 75 
Lwów 5 stycznia. ACE 
Akcye Banku hip. gal. 200 złr. . 281 50 | 286 — 
5% Listy zast Tow. kred. ziem. 95 50 | 96 50 
5] 4%  , GOW wo. „| 89 — | 90 — 
5% 3 5 3 „  3Tletnio .| 9550 | 96 50 
6% ki „ Banku hipot. gal. . .| 99 — | 100 — 
6%  , » ^» , Włościań. gal. 100 — | — — 
5% Obligi indem. gal. 10% Podat. . 95 60 | 96 60 
6%  „ pożyczki krajowej . -. „| 98 — | 100 — 
PE rub.|kop. rub.|Kop. 


Warszawa 5 stycznia. 


4% Listy zastamne II seryi . . . . 
kupon . 


kupon . 


kupon NA 


1 


wydzierżawienia. —. Prawo 


"wraz z wszeleiemi do wyrobu i wyszynku 


ciu gminach, w których numerów 


artykułów spożywczych 
a 


Po AE PSE WGRANIE WAZY „ML 


ZAC 


| rmy: BST" Jeco mota oi zymć w cenie prenameracyjnej “SE Dla PP. prenumeratorów „Przegląda | € >> O 
i“ ||| PZIEJE POWSZECHNE F. K. Schlossera 
I 260 i 0 $ | a X ; które opuściły prasę we Lwowie ratiadem ł : 
4 kćsięgarni Polskiej A. D. z CZA i M. Diemadikesn, w 
ES dł juź I. Jestio najobszerniejszy i najropularniejszy wyzłsd driejów powarech-ysh cd najdawniej- 
ank zi aja ost szych czasów znanych do 1875 r. doprowadzony, nie 2% quiy h bgmig. 
wszystkim PP. Prenumeratorom. Zglaszsją: y wę wprost do księgarni nalładowej, mogą jeszore otrzymać to makor ite 


Zeszyt ten zawiera następujące arty- dzieło w cenie prenumeracyjnej 2124 6 6) 
; kuły: Do JW. Stanisława hr. Tarnow- i SiE" za 55 zir. "TE 
skiego Zygmunt Wielopolski M. M.; Li- | (Oprawue w płótno argiel<zie, z odaiskism podobizny aut:ra, za 72 złe. 60 cent.) 
bieżącego stulecia trzez Seweryna Prze- 


Ri 


sądowego i admin.“ Q Przy ulicy Sławkowskiej 

Kto do końca de z R A pod Di PAD 
rat : Al- e PR: 
taea Przejląlii sąd, i admin. s na dole od frontu, przyjmuje | 
Lwów, ul. Jagiell. è, otrzyma æa do roboty sulkmie balowe, | 
jako premię bezpłatnie wieczorowe, wizytowe, oraz. 
j wszelką krawieczyznę 


i franco. : ' 
II. wydanie pomnożone i uzupełnione z damska po cenach przy” 
eR stępnych. (62-3.3) 


dzieła 
? i 
p. Józefa DRA u Marya Lipińska. A 
USTAWY HIPOTECZNE| 3E EOE 
którego ma rae N wynosić s m R 
będzie © złr. AWARE Z: i N 
Inni PP. prenumeratorowie, którzy zapre- W Zakłedzię S Józefa ila INIH chłopef 
numetują do końca stycznia b. r. Przegląd ; licy Karmelicki E 
sądowy i admin., otrzymać mogą dzieło w Krakowie Ne "A i SMOKA 
to za pośrednictwem. Administracyi za po- pod Nr. 141, i 
łowę ceny. (39-8-3) |nabyć można: wysadków kalafiorów wę 
snych, tak zwanych hagskich , 100 szi 
1 złr. 50c., a erfurekich 75 e.; bukiety 


Towarzystwo TaliczkOWE gustownie ułożonych ; kwiata kamelij jy 


$ żnych roślin ozdobnych po cenie unij 
w Lim amo Wwy |kowarej. (65-3 


,zaprotokółowane z miecgranirzonem 


poręczeniem, Lakcye języka Fanonskieqo 


Za spokój duszy 6. p. 


[TROFEA SEIPERTA 


odprawiać się będą 
Maze święte 
9. w kościele Ś. Barbary 
jw piątek dnia 9 stycznia b. r. 
o godz. llej rano 


na które dziesi i wnuki Krewnych i Przy 
jsciół zapraszają. 


języka angielskiego, francuskiego i 
niemieckiego, jakoteż podwójnej wło- 
skiej buchhalteryi po cenach umiar- 
kowanych. Bliższa wiadomość w Ad- 
ministracyt „Czasu“. (184-1-3) 


teratura pczasńska w pierwszej połowie Orsz wnosić można należność ratami miesięcznemi, a mianowisie: przedpłacając 5 Hr. 
jako gwarancyg, że osłe dzieło bgdzia odebrane i pobierana następnie każdego miesiąca 

rowg; Ludy starożytnej Italii i pierwotna R jednym lub dwa tomy, noczynajsc od tomu 22 wstecz l płacąc za ksźdy tom po 2 złr. 59 c., 

ich cywilizacya przez K. Morawskiego ; ub ża oprawny po 3 złr. 30 o. — Tem» mogą być wysyłane za pobraniem posztowam. 

H. Lisiskiego Przyczyny powstania roku rozge; korrystać m tych ułatwień, zechcą pospisszyć z nadsyłaniem zamócień pod adro- 

1830 (Alsksandra Wiel>polskiego tom IV) sem: „Hisięgąarnim polska, A. D. Bartosrewicza i M. Biernackiego we Lwowie." 


przez Bt. Tarnowskiego; Szkic: z podróży 
do południowej Afryki przez Ant. Reh- 
mana; Przegląd polityczny; Wspomnie: | | 


nia pośmiertne (Hr. Jan Zamoyski, Dr. 


M. Mohr, X. P. Potoc:i, jenerał Kruszew- 


ski); Nowe kaiążci. 


Bekanntmachung. | Obwieszczenie. 


Das Fräulein Josepha von Modli-| Panna‘ Józefa Modlibowska 

bowska zu Kromolice und der Herr|z Kromolio i Dr. filozofii Henryk |- 

Dr. phil. Heinrich von Choslawski zulChosławski z Krakowa, wyłą- 

Prenumerata kwartalna wynosi Krakau, haben mittelst Ehevertrages |czyli kontraktem z dnia 20go paż- 

SA półroczna 8 BRR TOCO | ||vom 20 October 1879 die Gemein- |dziernika 1879 r. wspólność majątku 
SA (183 2-3) F |schaft der Güter und des Erwerbes|i dorobku. | 


KCOOC SCK | ausgeschlossen. Krotoszyn, dnia 21 paździer- 


. Do nabycia także oddzielnie 


po cenie 1 złr. 50 c we wszystkich | 
í 
Ło 


księgarniach i w Administra- 
cyl Przeglądu Polskiego 
i w Krakowie. 


hlinka ; 29 |n; -3-3) |350 członkó jmować będzie jak E 
M MAJA P i ennmeratorów. „Biblioteki ] i ek (WA | t R nA EE S 189i nika poe prasi a A) dotąd wkładki na kaind SE ARIS od poin EE EU de 2 
i : ASD air U reus848 s l Si : j » opozudniu, W zakładzie .AL1JE 
Uniwersa'nej“. j J 16 OMISJI egzam DIECIE) AA Gericht. : obwodowy. czędności. Od złożonych na dłuższy $ domu, KOGA | mianonadreh 


Ponieważ liczba prenumeratorów na Bi- 
bliotekę Uniwersalną podwoiła się nad o- 
znaczony program, przeto wydanie tomu I. 
jedynie drukarnia opóźni do 15 stycznia. 

- Następne tomy wyjdą już w oznaczonym 
ozasie. (167) Adam Kaczurba, odp. wyd. 


dla nauczycieli szkół lud. w Krakowie 


podaje do wiadomości, iż prośby o 
przypuszczenie do egzaminów nau- 
czycielskich mają być po koniec sty- j ; 
cznia b. r. wniesione. (186) C. k. uprz. sustr. i król. węgierst. 


czas jak 6 miesięczny, płacić będzie | qomość u P. Garret w zakładzie XX 
procent 80/, od złożonych na czas | jarów w Krakowie. (3263 


krótszy 6%, on i 
ieś Koniuszową 


Zwracać będzie wkładki: 
w powiecie Grybowskim , dwiet 


Cel m ochronienia Szan. Publiczności przed stratą wskutek fałszowań mych | 
wyrobów, upraszam na zważanie obok będąceqo protok. znaku ochronnego.. 


do 50 złr. bez wypowiedzenia 
„ 100 „ za 6-dniowem 


i Krak i i 5 } i ziesi r gru m 
BILETÓW A: Kiwimtesemcya z łopianu! MP sog uag |, RAS N CO, 
; ENAS Najłepszy środek wytwarzający bnjny porost włosów i brody nawet  AU03 80, ZU 1 SEY 
na wszystkie odczyty, urządzone przez na łrgrch częńciach Nadzwyczejna ilość dziękczynień jest do przejczenia. 


1000 > 60 H żawienia. Wiadomość 'u właś 
Towarzystwo Wzajemnej Pomocy uczniów Z ć 


Uniwersytetu Jagiellońskiego, nabyć można 
w handlu Wgo Szukiewicza po cenie: krze- 
sło 5 złr., wstęp 2'złr.-50:0. | (159) 
BET O ONOONO YA ACAR ZE TEORIE ZOZ WZ DZE 


Tanio do nabycia 


jest z wolnej ręki zupełny, bardzo mało 
używany, nowszej konstrukcyi, Nr. IV., 
z fabryki G. Illnera w Wrocławiu nieda- 
wno sprowadzony przyrząd (apa- 
raty do wyrobu wody sodowej, 


Cenn złr. A w. m, 

Do równoszesnego użycia wraz z powyżej wymienioną efencyą, polom 
wyłącznie u mnie wytwarzaną pammadę z kory chinowej albo ole- 
dek, nio neleży zaś vżywać Żadnej innej pomady, która przeszkadza dria- 
łalności taj esemcyi. Flakon eseneyi-złr. 1, ‘flakon olejku zir. 1, 1 sztuka 
kosmetyku z kery chinowej 50 cent. 

©ryentaulmy Ekstrakt różanego mleka, cena 1 złr,, spo- 
rządzony według odwiectnej oryginelnej recepty  Wyborny środsk, do 
konzereowania skóry, jakoteż przeciw ws'elkim plamom i wyrzu*om skór- 
nym, jrk piegi; liezaje. plarwy watrobiane itp. Dla przyspieszenia szutku 
użyć neleęży mydła 2 różonego mleka; sztuka 30 cent. 

H fr Wilkom (wle: odmtadzajgos włos) posiada oudosną wia- 
ność przy srania pirr»otvej barwy nawe: siwym albo kiałym włosom. 
Bzutek już po 8—10 dxiach daj» ię spostrzedz. Mogę polecić Hair Milkon 
jako jedyny dn tego celu, najle;szy i zupełnie nieszkodliwy środek Cers, 
flaszki 2 złr. 50 cent: (115 6 12) 

Wyż wyszczególniono szczególności są prawdziwe do nabycia 


DO A » ipod lit G. R: w Zabełczu 

ższe wkładki „ 90 wy-|P waż 

powiedeenień. oo gora e) |POCZta Nowy Sącz. (36 

byrekcya: "onie 

Józef Mars. Antoni Müller, 
Stanisław - Peszko. 


Ogłoszenie. 


„Rada miejska Wiśnicza nowego 

nadała prawo obywateli honorowych 
miasta Wiśnicza nowego Szanownym 
Panom Obywatelóm , a mianowicie: 
1) Wmu Panu Julianowi Wiśniow- 

©, gkiemu, Naczelnikowi e. k. Sądu 
powiatowego w Wiśniczu nowym 

2) Wmu P. Wincentemu Kulaw- 

skiemu, Adjunktowi c. k. Sądu 


; oi abi bene a akni TA any 
_ główny spis msn 


gospodarskich, ogrodowych, relaych 
4 lesaych; eebalek kwiatowych i t.d. 


ca, dwuletnie i 3 pawie teg 
roczne — są do pozbyci 


iee ; sms *: SARE i igni > s w głównym składzie roznyiki: i rozasła się na Żądanie opiatnie 1 darmo 58 starsze po 35 złr.. młode : 
potrzebnemi naczyniami 1 narzędziami, tu- powiatowego M Wiśniczu ; no- 5 a S PATERNOSS. parfumer i właściciel c. k. przywilejów || | gag” Do ksidego zamówienia 1 asien ogrodniczych |: tr. 1 s 50 : tuke. — 
dzież z syfonami, flaszkami itd. Zgłoszenia wym , właścicielowi realności i Marka ochronna, [EE FE" w Wieńniu, |. piegelgasse Wr. 8. R drąwza sę darmo pięknie wyłere dziełzo o kl-} f$ Zir. 1 ont Za SZLUKĘ, — 


Radcy miejskiemu tamże. Sposób ap w różnych językach ads a ie RALA TARO E E (A 
3). Wou P. Janowi Marynowakte- | "9 aonta poot ato asa, oR aaa Za epatowanie Aeon 10 o. 
mu c. k. Notaryuszowi w Wi- 
śniezu i 
4) Wmu P.' Henrykowi Markiewi- 


przyjmuje apteka w Rozwadowie. 


turze ogrudosej zawierającej 120 rzain. (10 2 15 
(164 -1-3) 


„Erste ung. Garten- und Feldbau- 
gentur“ 


|| ADOLE D PAM hendel rs 


jw Budaprszcie (w Wegrzech) Mariaj 


Adresować do zarządu dóbi 
Ebobczyce. (3241-3- 


| ań 


Nowo otworzony 


ilaqozpn strojów. damskich 


Na Bielanach 


czowi, Magistrowi Farmacji, JW Z RACE Valeriagasse, Thoncihof. 
Boe M. sgk Radcy miejskiemu i Apteka- 2 ASTHMA fi | 
R. Wakrecy Następca) iow, tamże (181-1.3)| { CYGARETKA INDYJSKIE a 


pod -Krakowem 
jest CEGĘELNHIA o 3 pieca h, z 
pami, i,p'ec wapienny. każdego czasu 

wydzierżawienia. 
Wiadomość u adwokata. Dru 


w Krakowie, w Pałacu Spiskim, 


ma ząszczyt zawiadomić, iż posiada goto: 
we sukmie halowe, jakoteż przyjmuje 
zamówienia, załatwiając takowe w pręd- 
kim czasie i po cenach umiarkowanych. 


PP. GRIMAULT et Cie, Aptekarzy w Paryżu, 


; 3 . a 8, ulica Vivienne. ~  : $ 
Wszelkie środki aż do dziś używane przeciw astmom, w jakiejby niebyły formie i po» 
p) 3 a 3 H staci, miały zawsze za podstawę belladone stramonium, nikotynę albo opium. 
$ ML ŻA ka r RRAN Niedawne doswiadczenia dokonane w Ni 


1 iemczech , a powtórzone we Francji przekonał, 
że konopie indyjskie z Bengalu (Canabis indica) posiadają własności skuteczne do zadzi- 


c” SS TA BACH wienia przeciw tej słabości, jak również iw kaszli m , suchotom gardan 
w. powiecie J arosławs: im, | zakatarzeniu, ochrypłości i utracie głosu newralgiom twarzy i Dozgehności o Ea anM, 


; 5 nss ikni Sh A : É i SĘ -. |chowskiego w Krakowie ulica. Go 

„polzebny jest uczeń ód sa do wydzierżawienia L cuzi kolonie kico, stosownie do prawa 22 stopnia AR, marka tabryczna ipod: | napój naturalny, siiny, a przedni. aż I 160 Boro aolzma JE 
- Oo ei oo (ełcki dwa folwarki, położone blisko| ` > E można w główniich aptekach w POLŚCH tw AUSTRYT. a ZNANA SPECYALNOSO laryjnych. no Ń „(82877 | 
MB AROBLABWE RE Ę N NC EWA i ROA WEZ WEZ OE EN zc. k. uprzywił. fabryki| sime brzytwy swwajcaczkie 
po adw. $. p. Drze Antonim Balko, | 0 WaT ) ziemi ornej 460 morgów, i 


parowej likierów Jaquee Lecoulira w Sentier. 
POETA ESY OENES EET E ZOZ E EEE OS SEO AZORY TOTO OZNACZ EEES EEEE 


l : mm iz zz r a : 1 brzytwa z t ostrzem 2 zł., z 1 *ogfi 
AS DE INA Wajlepszem wstrzykiwaniem Jakóba Grossa W Baly. [EE a 562 z oaa SE 
p 


substytuje urzędownie (163-1-3) łąk 140 morgów, past- 


alw. De: Wędrychowski 


w Krakowie przy ul. Grołębiej wyższej pod 
L. 169 w domu QQ. Kamedułów, I. piętro. 


f 4 ADET d P 
łąk 75 morgów. przeciw ślnzatokówi, wydzieleniem śluzu mężczyzn i kobiet i ehrenicznyna ||. Prawdziwy wyrób opatrzony jest w 1 Eeo żę SA PRA AWR gr: 
Bliższych warunków udzieli Za- 


markę ochronną. 1 pasok wraz z pastą 6d zł. 1:60 do gt.. 
rząd dóbr Wysockich, poczta Ra- _ Cena flaszki. 70 centów. Jedyny skład oryginalnych R Mag 
dymno. (155-1-9) 


mieżytom pęcherza, j:st wedle doświadczeń sebranych w wielkich espitalach franonstioh, 
angielskich i belgijskich Bergera płym smołowcowy ; jest on skatesrniejs ym. siln'eiszym. 
i trzy razy tańszym jak Matico i inne preparata. Cena flaszki Bergera płynu smo- 
Towcowego wraz z lecznissym opisem użycia G© c. w. m. ` 3 

Upowaśriene skłądy maig następni aptekarze: w Krakowie W. Redyk. 
E. Stockmar i A, Dzlski; wa t WOWIE P. Mikolssch, $. Rucker: Biumenfeld i Li Test; w BRO: 
NACH E. Liszka; w DROHORYCZU I. Debrzyniecki; w NOWYM SĄCZU Jakuhowski; w SAM- 
BORZE Aleksiericz; w STRYJU M. Girtner; w STANISŁAWOWIE Macura; w SUCZAWIE Kar- 
tczewski; w TARNOPOLU Jaztrogiewicz; w TARNOWIE A. TENCZYN. (18-15 24) 
Zamówienia listowne 


Karnawal 
polecam się do wykonania bukietów balo- 
wych wszelkiego rodzaju i po różnych ce- 
nach, ze skromnemi jakoteż -najpiękniej- 
szemi mankietami atłasowemi. — Bukiety 
kotylionowe od 10 e., wieńce mirtowe od 
2 uir. wawyż. — Zamiejscowe zamówienia 
punktualnie za zaliczką; opakowanie jak- 
nejtaniej, ale oddzielnie. (185-1-9) 


Karol Freege, 
ogrodnik handlowy w Krakowie, 
ulica Lubicz L. 108. 


Propinacya 


(3260-2:) F. J. Demmera w.Krakowie.  .46-2 
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p a s 4 py > e ca 
Skład fabryczny płócien i bielizny z Wiedzia. 
w Krakowie przy ulicy św. Jana poleca swój wielki asor- | 
towany zapas wszelkich gatunków d 

ze bielizny mezkiej i damskiej, bielizny | 
stołowej, ręczników, chustek do nosa, szy» | 


tonów, kołnierzyków, mankietów, =s; ; 
niejszy i za najskuteczniejszy uznany środek przeciw eierpie po nadzwyczaj tanich, zmiżomych cemach: fabry= 
czitych. Dobra opinia, której od niedawna nasze wyroby - 
tutaj używają, uwalnia nas od wszelkiego dalszego wychwalania - 
tychże; nadmieniamy tylko, że wszelki u nas zakupiony a nie- 1 
' odpowiedni towar nietylko będzie wymienionym, ale na żądanie 

zwróconą będzie zapłacona kwota. To przez nas dobrowolnie | 
, przyjęte zobowiązanie ręczy dla każdego kupującego suzmicii= 

"mą i tanią obsługę. A 

a ag Ceny są ścisię stałe. 


SA Pa MB. Kompletne wyprawy Ślubne są zawsze na | 
ulicy Grodzkiej. mann, St. Bereźnickiego kup., Abrzh. Dawida Landesberg kop; w KOPYCZYŃ M składzie. p i 


Dziękując uprzejmie. Szan. Publiczności kup.; w KOSSOWIE u Markusa Kamil, E. Litman kup.: Wchód do składu fhryczkóżo płódjeń ; islimiy M Ryn- | 
„ku w vlicę św. Jana, drugi sklep. (3012 8) 


U. k. uprzywiiejowscy AR 

poliysk do bielizmy ; 

M. Beyera 4 Comp., fabryki bielizny w Wiedniu, Spiegelgasse 11, | 
w Tryeście, Corso 607/3. = = = TA 

PÓR łyzki stołowej tej wubstancyi domiessanej do przyrządzonego ciepłego krooh- 7 

mału i z nim dobrze rożtartej, wystarcza tylko: do nadenie pół tuzina koszul pażyska 


5 włańciwego nowej bieliźnie, zle także do nireymania przez dłażczy oses lśniącej. Di»iośo 
Tkaniny bsweinisne wyglądają jk najdelikatniejsze płótno. Cóna pudełka 35 oni. 


Herman Krieger. 
W nowym Bazarze przy ulicy 
Sławkowskiej naprzeciw hotelu Sa- 
skiego pod L. 261 znajduje się pani 
fryzyerka, która na każde żąda- 
nie w,prywatne domy jest do usług. 
- Amalia Krieger, 
(161-1-8) fryzyerka. 
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Folwark Firlejów || 
w powiecie Miechowskim, w gminie Mi-| / 


chałowice, 7T wiorst od komory Michałow- 


; f = ; ‘powiecie | 95e), przy samej szosie, obejmujący mor- 
w dobrach Wysockich, w powiecie gow. 300 - prętowych 65 — des do 


Jarosławskim, będzie od 1go lipca| sprzedania. 15111-3 
1880 r. na dalszych: sześć lat dlo| a - ' i 


wyk:nane hota przez te dkłady odarotnie za zaliezką pocztowa. 


Ke Dotychezas niezrównany. 4 
% W. MAAGERA w Wiedniu 45 
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CHNI 
Liszka, 


propinacyi wykonywa się w dziesię- |. 


l 


1544, ludności 8552, karczem 19,1 
przewóz na Sanie i dwa. myta mo- 
stowe. -- -Oferty przyjmowane będą 
do dmia 4 marca 1SSO r. 
w Zarzadzie dóbr Wy- 
sock, poczta Radymno. 
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i R roig sę E. Streit. > 
A wany + [E Fir alle Nervonkrasken sich TH 
ł Wędzone tłuste piklingi al E Buchhandlung von Huber Arai Pk W 
największe, skrzynka około 5 kilo; mniej więcej ||] 4 Herrengasse Nr.6: Madieale Meflunz 
10 szt, zawieraj., złe, 180, 3 skrzynki 50 o. rabat.||]pllerchronischcz Nervenkrąnkhei- 
, Świeże zielone niesolone JED kastet pireng a agomo ES (natur- 
SI RED ÓW 886 Diät- und rationelle milde) Wasserkne. 
śledzie ( opiekane piklingi JĄ NB. Ein nützliches; prakt. Buch MOARE 
skczynka 5 kilo, około 35-40 sztnk/ największych | 0 K"anken. Preis 1 fl., mit Post f.1:10. (2450 7-) 
śledzi zawier. zir. 1:60, 3 skrzynki 50 cent. rabat.. 
Wszystko Trameo (opłatnie) do każdej stacyi miej- 
soowości pocztowej w Austryi-Węgrzech za zaliczką 
poestową. Tiuste piklingi płacą ża I kilo 2 centy 
óle, świeże niesolone śledzie eq'wolne od:cła. s `r 
Zarazem mam zaazezyt dońieść moim Szan. ku- 
Du,ą+ym, że w r. 1879. rozesłułem mych rozmaitych i 
f oó o f SR TETE Ą re U A 1 isvi i ( 
WS A A p 147) minek właściciel browaru w Trzei-|, __ ** Tamże znajduje się także główny RE KE SN AAS wawer Verband kaeh i do publicznego terminu submisyjnego tamże, 10 stycznia 1880 przedyołu 
A. i. Mohr, Oitonsoń pod Hamburgiem. [nicy pod: Jasłem. i (3061-7-8) stofi-Fabrik in Schaffhausen”. „Sozodont-Fabrik Ha Z wn Alki ga 


do gódziny 10. Dyrekcya. i ( 9-2-2 ž 
Czcionkami Drukarni „CZASU%, Odpowiedzialny Rządca Drukarni Józef Łakociński, 


. Bchaitter £ Co; 
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U u M. D. Mosz- 
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C Z M i Towarzystwo kolejowe Prawego Brzegu Odry. - 


Ke] ( | flaszki i próbuj. dawać go Publiczności, jako „Maagera prawdziwy czyszczony tran z. wątroby mię- | 2 Z OODANOWA: 2 „A 
J À E © m Wi || E W tnsów.* dd taa EA AER a dpticzam P aG IN prawdziwe tylko te flaszki napełnione | -< Dostawa 10,000 sztuk dębowych pokładów pod szyny ma nastąpić w d M 


8 5 M : t iętus , na których flaszkach, etykiecie, kapsli i opisie | submisyi. Warunki submisyi i dostawy można otrzymać przez nasze centralne o 
kupuje po najwyższych cenach J. Klo-| uge e prawdziwym czyszczonym tranem migtusowym, na któryo w Wrocławiu, Berlinerstrasse 76. Oferty należy nam podać wedle przepisu w w: 
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